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i 5 Lipca — Wtorek Rok 1881. 


Czasjwychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni kwiąteczne. Premumeraćę przyjmu ja: 
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a k| na kwartał na I masiąc opłatą od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym) za pierwszy raz 10 cent., za każdy następny 
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E Głosowanie nad interpelacyą deputowanego |kazujący, żo ks. Aleksander, odniósłszy zupełne |gdy Garfield, aby dostąpił najwyższej godności Włodzimierz Spasowicz 


zwycięstwo przy wyborach, mógłby i opinię Erg- 
ju dla siebie pozyskać, gdyby ze zwycięstwa swe” 
go korzystać miał w sposób umiarkowany i po” 
jednawczy. 

Dnia 2go b. m. odbyła się w Belgradzie uro- 


Jacques zpowodn Algeryi zakończyło się, jak wia- 
domo, wyrażeniem zaufania do rządu. Pisaliśmy 
też, iż obawa upadku gabinetu spowodowała wielu 
deputowanych, że nagana niedosięgła rządów Al- 


o polityce mrgr. Aleksandra Wielopolskiego. 
lata. Wiadomo, że na zjazdach w Chicago i Cin- (Ciąg dalszy). 

cinnati, na pierwszym republikanie, na drugim Wielopolski mógł nie bez słaszności domsgać 
demokraci odbywali głosowania na próbę. Gdy |się zaufania dla siebie, nie przychodził bowiem 


Przedpłata na „CZAS“ 


a 1881 r. 


6 


od dnia 1go Lipe 
przesyłką pocztowa "© państwie 


Austryackiem : geryi, jak niemniej, że Ferry chcąc ocalić Alberta z 
Aaso? i Foku na kwartal na 1 miesiąc Grévy, dopuścił, że zarzuty czynione gubernatoro |czystość pamiątkowa ogłoszenia niepodległ ści | w Chicago po 35 próbach Grant nie został wy-|z próżnerni rękami: owocem jego zabiegów były 
zł. 12 złr. 6 zr. 2:50 wi spadły na ministra wojny. Głoszą też, że w so-|serbskiej .od$piewaniem Te Deum w kościele a brany, a żaden inny kandydat nie misł dostato- |ulgi i przywileje, O jakich się dotąd nikomu nie 
4 LEN bstę zaszły z tego powodu zat irgi na radzie mi- następnie przyjęciem ciała dyplomatycznego, 82y- cznej liczby głosów, ktoś postawił Garfielda, i ten|śniło, począwszy od przypuszczenia biskupów do 
Z przesyłką pocztową do Niemiec: nistrów, gdyż minister Farre czynił wyrzuty Fer- |stkich władz i znaczniejszych obywateli u księcia uzyskał wszystkie te głosy skupione, ‘które oświad- |udziała czyanego w Radzie Bianu, od wyjęcia 
na pół roku na kwartał na 1 miesiąc |1000 że go naraził, chcąc ocalić Alberta Gróvego | Milana. Wieczorem miasto było świetnie ilumino- |czyły się przeciw Grantowi. W grudniu też r. z. | spraw duchownych z pod kompetencyi komisyi 
2% marek 14 marek 6 ek. i groził dymisyą, jeśli Grévy nie będzie odwołany. | wane i Theâtre paré. Nie sprawdziły się więc|gdy odbyło się głosowanie, a według obliczenia | spraw wswnętrznych, t. j. policyi, a dalej sd u- 
Poparli ministra wojny Cazot i Constans zwolen- |rozpowszechnione po dziennikach przypuszczenia, | W sęnacie, republikańska partya przeważyłą, co | tworzenia zamierzonych Rad duchownych, któze 


nie jest dotąd jeszcze dokładnie pownem, albo- |miały się stać punktem środkowym kościelnego 
wiem zarzucano temu obliczeniu sfałszowanie, | samorządu. Wielopolski mógł bszwątpienia wypo- 
[oala większość republikańska głosowała za Garfiel | wiedzieć niezadowolenie swoje z powodu udziału 
dem. Objął on rządy, jak przepisuje konstytucya, | duchowieństwa w demonstracysch z większem 
d. 4 marca 1881 r. w południe, i gdyby teraz u |umiarzowaniem, w sposób ponfay, konfidencyo- 
marł, zastępca jego wiceprezydent Arthur spra-|nalny, omówiwszy rzecz poprzednio ua osobności 
wowałby urząd dne do d. 4 marca 1885.|z biskupami. W rzeczywistości miał on znpełną 
ejszego nadeszły jeszcze na- | słuszność, a co się tyczy obranej przezeń formy 

stępujące szczegóły o zamachu na prezydenta Unii | gromkiego i otwartego ostrzeżenia zamiast pouf- 
amerykańskiej: Prezydent Garfield jest raniony |nych zwierzeń, jest to kwestya nie majaca tak 
w prawe ramie, w prawe biodro i tuż obok ko- |dalece znaczenia, bo odnosi się jedynie do form 
lumny pacierzowej. Lekarze są zdania, że rany grzeczności. Ale społeczeństwo było silnie wzbu- 
są wprawdzie niebezpieczne, ale nie bezpośrednio |rzonem, a słowa margrabiego wywołały gwałto- 
- pna r Prezydent zachował przytomność i te-|wne protestacye ze strony duchowieństwa i w skut- 
egrafował do Bwojej żony, aby przybyła. Morder- |kach były wprost przeciwne temu, co było zamia- 
r kola się powiedzieć, kim jest. Mówią, że|rem margrabiego, dołały one, że tak powiemy 
" Z konsulem w Marsylii. oliwy do ognia, a wrażenie, jakie wywarły, odzywa 
nid men z Washingtonu z d. 2 b. m. po po-|się dziś jeszcze. „Hr. Stanisław Tarnowski (Prze- 
ni mówi: Stan prezydenta Garfielda jest coraz | głąd Polski list. 1879 s, 184) upstraje w słowach 
ań ~ z Obawiają się wewnętrznego ujścia | wypowiedzianych 2 kwietnia jeden z kardynalnych 
jop 8 = wrażenie jest takie, że zgon jest | błędów, które wpłynęły na dalszy przebieg wypad- 
y opt te Lekarze nie odważają się|ków i porównywa margrabiego z Hamletem, który 
Pierwsza mówi 0 |P zystąpi AZ obycia kul. | „|arsnił przez omyłkę Poloniusza, sądząc, że 2% 
ramieniu prezydenta Garfielda i ujęciu sprawcy; A iu śr z d. 2 b. m. o godz. 8'/, wieczór donosi, | zasłoną król się znajduje. Zdaniem Tarnowskiego 
druga „zaś brzmi: „Prezydent Garfield zamierza de prezy sze rd ową jednej godziny. Mor- | margrabia w mowie 2 kwietnia godził na Towa- 
dziś rano jechać do Longbrunch, gdy, na dworcu iake kge przył ed porrem nazwiskiem Gui-|rzystwo Rolnicze, a uderzył na duchowieństwo nie 
strzelił do niego. Ranionego Mat po Alo | ę ubiegać o posadę konsula | biorące dotąd w polityce udziału; duchowieństwo 

A domu s: ai . wood pogłoski krążą, że Guitean|to obrażone słowami margrabiego, rzuca się teraz 

jest chory na umyśle. w objęcia rewolucyi*. P. Spzsowicz utrzymuje, że 
łatwo jest bardzo dowieść, iż krytyka ta jest bez- 


głoszenie Serbii króle- 


j Uprasza się o wczesne zamawianie i wyraźne wy- 
pisanie nazwiska i miejsca odbioru albo nadesłanie 
dawnej opaski drukowanej z adresem. 

© Prenumerata liczy się tylko od 
pierwszego do ostatniego dnia w mie- 
siącu. TĘ 

Prenumeratę najdogodniej przesyłać przekazem 
poczłowym. 


Cena Czasu zagranicą ogłoszona jest w tytule 
każdego numeru. 


nicy Gambstty. 

Diritto zaprzecza, jakoby rządy francuski i wło- 
ski wymieniały między sobą noty ze względu na 
obustronne stosunki; posłowie tylko czynili ustne 
oświadczenia ministrom. 

Niemożna zdać sobie sprawy z oderwanych wia- 
domości podawanych częściowo 0 położeniu Fran- 


strzelono do. pre a, ji 
że jest ciężko raniony; według zaś innej po- 
głoski, zabity. Z powodu wielkiego wzburzenia 


nie podobna otrzymać pewnych wiadomości. Mor- 
ała z No- 


Kraków 4 lipca. 


Przegląd Polityczny. 


Dla Rady miejskiej wiedeńskiej rok bieżący jest 
widoczaie rokiem feralnym. Już kilkakrotnie w tym 


ma podburza p'emiona marokańskie. Osadnicy 
hiszpańscy uchodzą do ojczyzny a d. 29 czerwca 
już 900 zbiegów z Oranu przybyło do Hiszpanii. 
Między Hiszpanami a Francuzami przychodzi do 
starć. Francya ma przeto nie tylko z Arabami do 
czynienia, ale oraz z niechęcią Włochów w Tani- 
sie, a Hiszpanów w Marokko. 

Senat naradzał się nad ustawą o wychowaniu 
obowiązkowem i rozbierał poprawkę Julinsza Si- 
mona, żądającą, sby nauczyciele nauczali dzieci 
dem Boga i ojczyzny. Po- 
usunięci od wpływu 
a o obowiązkach 
oga może być wykładaną według tego, 
albo bezwyzna- 


„Prezydent Garfield zamordowany *; drug: 
dza, że zamach był zrobiony, lecz dodaje, że pre- 
zydent tylko raniony, a prawdopodobnie utrzymanym 
będzie przy życiu Berlińskie bióro Wolffa ogłosiło 


(gmąch rządowy), 


Oto wiedeńskiej nie zostające wcale w z niowym 

to w piątek uchwaliła ona dwie rezolucye w 8 przypuścili, rany mają nie by pjo- | m iłuj i 

A N Jka dem ay aa ATAKI 

« oso Tono fith 3 - . |my w. | ludzi. Tz ma . * B „jako przyczynę wielkich skutków. 
o 0 EDA y A ych bada | Podaliśmy wczoraj list otwarty p. Aleksandra| Duchowieństwo zaw Meon Ais dłuż 


Głowackiego do ks. Galicyna redaktora Dniewni-|nem odpowiedxi i 
5 n powiedxi. W początku maja 1861 r. po- 
a A dla tego, że dotyczy on nie-|dano Arcybiskupowi api 207 acz Fisłkowskie- 
słychanie ważnej wszędzie, ale zwłaszcza w sto- | mu zbiorowy protest, opatrzony mnóstwem podpi- 
| my Polaków zostających pod berłem rosyj-|sów. W proteście tym mowa margrabiego przed- 
8 W lido tm językowej. „  ,, |stawioną jest jako „zagrażająca kościołowi, po- 
liście tym znajdują się niezaprzeczenie wiel- | niżająca duchowieństwo*, jako krok ku ograniczeniu 
kie prawdy, a chociażbyśmy nie zgadzali się z ca- | władzy duchownej episkopatu i postawieniu jej na 
łym tokiem myśli zawartych w tem piśmie, przy-|równi z innemi gałęziami rządu świeckiego t. j- 
klasnąć musimy godnemu, szczeremu wypowie-|ku zamienieniu jej na instytucyę policyjno-raligij= 
myśli głębokich, bo ze społeczeństwa wziętych ną. Przesyłając ten protest Fiałkowski dodawał, 


ją |ładnia depesze; bióro korespondencyjne dopiero 
późnym „wieczorem dowiedziało się o tym 74ma- 
chu. W ciągn dnia dzisiejszego otrzymamy Zapo- 
wne niejakie szczegóły o tym wypadkn. Z powyż- 
szych telegramów nie można wcale domyśleć się, 


AE M m watną. Mimowolnie jednak przypomina się mor- 
Eskadra angielska pod wodzą ks. Edinburskiego Pod- 
przybyła wczoraj do Kronstadtn. Będzie ona przyj- 
mowaną uroczyście, zwłaszcza, że ks. Edinburski 
jest szwagrem Cara. 

Policya londyńska dowiedziała się, że zamia- 
rem jest Fenistów wysadzić w powietrze Havar- 
den i Eatonhall, wille Gladstona i książ ę Westmin- słu 
sterskiego. .. |bo i ar} yw- | ostateczny; że zań nie pochwalamy niepotrzebnego | rzymsko-katolicką w rzędzie tolerowanych 
i drażnienia, to wiadomo. podczas, gdy religia ta jest w Polsce panującą 
Stwierdzić jednak chcemy, że w takiem poło-|jako wyznanie „prawie wszystkich“ mieszkańców 
ženin, w jakiem obecnie znajduje się społeczeń- | Królestwa Polskiego. W końcu czynił Arcybiskup 
stwo Królestwa Polskiego pod względem języko- | Fiałkowski, w poczuciu wyższości stanu ducho- 


prezydent Artbur, jak to 


przeciw rsądowi; Rada miejska wiedeńska prz.to 
Jakób Abrabam Garfield liczy niespełna lat 50,|wy 


naprzód mie powinna była wcale głosu zabierać, 
bo sprawy tego rodzaju do zakresu jej działsnia 
nie należą, a powtóre, jeśli już koniecznie chciała. 
ulżyć swym uczuciom niemieckim, natenczas wła- 


uczył się dalej i zostawszy 
zaledwie lat 30 licząc, ‚w Ohio czł 
domowej 1861 r., 


greckiego Konduriotisa. Tego samego doia stanął 
też wysłany komisarz turecki w Arcie i 


rze- |jest katolikiem“ „t.j. osobą, dodaje p. Spasowicz, 


W Atenach: ją się umysły: napakajać j 
Dawne. mniemanie, że fe Mee odatąpi t do ki 


wążany.. był nawet za głowę fej partyi i |: 

wtedy to padły na niego i aciół za- 7 

Ay, iż warcie swoje riyati ii dają ile wm Bo ie d karą|i inue wyzvania, i zspatrywał się na fakt tem, 
przekupywać. Uwolniony w śledztwie prowadzo- 


nem w tej sprawie na kongresie, nie myślał ni- 


stępuje toraa Mi jsca przekonaniu, że oddanie- od- 
będzie się ze strony Turcyi w Sposób lojalny i 
pokojowy. 


pi slów sędziwego pasterz ik > 
Polit. Cerr. zamieszcza obszerny list z Sofii wy- go p a wynikało, że człowiek 


innego wyznania mógłby używać szerszych praw 


rali jakieś nowe, szersze pola dla poezyi. Zanie- |p. t. „Klsudya*, w którym poetka wprowadza nas | Byłem, gdy z mgławic, co Mu zdobią szaty siły wiele tn znaleść rzeczy. Charakterystycznym 


M sj | i i i + Romy i postać Scypiona ubarwia|  Strząsał dzień biały i słoneczne światy. j i iki: 
Qzęść literacko-artystyczna. Ir kryje rs Br e i iaee en tang legende. wiąże znów| W pierwszym źwieróiadlo koje aja Joet -Pieni piany E obo 
AE ne postów wapdłócsanych staranność formy, po- |z tereza: Scypiona, którą pr wielu wiekach z wo-|- Jam się przeglądał zanim worila zovem Z drogi] u drogi tej przeszłości 
Gawiak niemal wytworność techniezna, jeśli tego|dy wydobywa rybzk. Jest ta zakrój epiezny i po- I zanim z pąków wytrysnął rój kwiecia Co z zamierzchu i - nicości 
VARIA Pyrażepia użyć się godzi, gdy mowa ' o poezyi, |łączenie wzorowe temato klasycznego świata z ro-j Ja w rąbka niosłem pokoju szyje, Cała krwawa 
ý zoba wszystkie znamiona pokolenia, które nie nie |mantyczną formą pieśni. Prawdziwą perłą jest . Zmartwychwstawa 
R = opas, nierozwija skrzydeł na nienia, | Romans wiosenny. | pe kotow rsa jr stoję, Jak zwycięstwa duch! 
Bo i nieg odda się pewnym poprzednim studyom. Dójtanieć nio/mogg ziemi niepokoje : Oto grzmiąc jak a 1 i 
M A BAE SEEE AEA T Sopa rę AR dznaczają poezye Maryi Konopni-| Ona nie była piękną, salonową ; A Żywiołów burze ja trzymam w granicy, zadaja 4 ch ty A 
) bothuera i Wolffa. Str..308). kiej s któremi często spotykaliśm się w pismach | Byla kobietą z sercem i z wadami , Bom jest skinieniem wszechmocnej prawicy, Co KA broj , 
ua kich a dziś mamy ich przed sobą całą wią-| Może zanadto znała się z kwiatami, Kiedy nad zakres do przyszłości biegą W ł błogi aa 
Odkąd autor pssimów wyrzekł: w weg pa szukańszy este k, najtwardszy Zoil| Z czarną jaskółką i żabką majową; "Harde pytania: „po co i dlaczego ?* ŚJ rh stoją 
Tatá: EPSA : i wotrdaókci ”wysznkadby zdołsł w tym zbiorze| Może za często biegała po łące, Ja w białych palcach wstrzymuję zasłonę |. Uskrzyd. WA EM 
utni ach lutni nigdy nienastroję pi eN k zasadom 8 tuki rymotwórczej, a| Zrywając dzwonki liliowe i drżące; Którą od dzisiaj jatro oddzielone. Hasł y paa 1 pancerna ; 
Zgińcie me pieśni — wstańcie czyny moje. tkialby przyznać, że jest tat Brige viakn ahi. Może za wiele róż miała w Wa A tak mak płyną wszystkie błogosławione in- W wole. klęski imien Pipe 
HR GA c zem wielka rozma! Za rano słońce witała o wschodzie; rwencye Anioła milczenie wśród żywiołów i 
pu oem eZ ana | MADRE ZA | pan Pych akt ua it a 
sat © atrząc mu w oczy promien . „ył 
Za Ostatnim poetą zamknęła się brama... prian pom des Osy w opisach gór, ay š 28 Najbliższy Panu i najmilszy Panu, A wśród tych akordów tak odmiennych, tak 
izodach Są Wszę-| T cały ten romans z taką bohdanką, snuje się| 7% 2 perłą padam na dno oceanu dźwięcznych i Kamioi . jaka błyszzcy sj si 


z t 
oto pierwszy wiersz książki zapełnionej poez ami, | w idyllicznych 1 romantycznych poz x H ; ; i 
a od podobnej tawokwcy! aar aike dzie ślady py z pierwszej ss i Mo na „powiernictwa kwiatów, di ję ar wa, poci foi aja ik bl przewodnia ? Odpowiedź niełatwa. Gdyby wy” 
młodzi zaczysają poeci, każdy się czuje spóźnio- | cyonalnych, nienaśladowanych, pls połutnajądy cję i LEA ligi | każ H mj Ared ha rych z przestrachem słucha sternik blady.  |cjsnąć te wszystkie rozrzucone tu kwiaty — eq Wąż 
Al kor r o ust się zbliżył i zdra PE „5 * ib, j iłości 
nym, zabłąkanym w czasy twardego realizmu, zi: |spolitej to miary , ale ti ptr litność, mają wszystkie | Nad bojowiskiem wyciągam ramiona, i witcą w je dci bc yn pie 


3 re © 2 ; 5 i biegło- : 

mnej obojętności i zimniejszej kr tyki, wszyscy | biegłych wirtuozów przeważnie wprawą „Równy wdzięk, woń, A k 

skarżą się, lub naiwan się i pioa 0 kar beis 6 odznaczających. Poezya taka zla ry wiersze natchnione naturą, wycieczkami w góry przem zp tego, który die w potęgę wiedzy, w zwycięstwo geniyszów i w Baj- 
baczenie, że jeszcze odważają się sięgnąć po strza- |zyka słucha się 2 przyjómnością;, ©3880" ję dłut. i przejażdżką wodną po Dunajcu. PB om krzykiem matki, gdy przy? ozy wyzszy porządak rządzący opatrznie daszą lu- 
skang lutoig. zadziwia, upaja — ale nie zostawia PO s dość Ale od natury w świat nadzmysłowy łatwy dla i mpare syna wśród trupów “Y p» zy. diką i duchem przyrody. Czasem tylko tu i d- 

A jednak coraz częściej zdarza ham się spotkać |szego wspomnienia. Dla czego: 029 io poraża? w przeskok — więc ró r re obycz TT BOA saamat S e see wdzie ziarnko goryczy, jakaś skarga w imię mi- 
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się zapowiadać NOWĄ wiosnę i świeży rozkwit poe-|czy też dla tego, że w swej popra! - Ati cego. przy kurhanie co zam 7-8 zioù czynu mają jej postępy wstrzym, Czy są tacy, 
tyczny. Atmosfera wprawdzie miesprzyja tem od: |kwiotności niema tych cichych, 'ewojskich, pronio j Aniol milezenia. Ja stoję w miejscę pomi ow. wawrzynu nie wiemy — wiemy tylko, że pojęcia oświa- 
rodzeniu. Kiedy dawniej tak łatwo" było o tytał|dó serca wpadających dźwięków? A m SLA iZ Jett : bie I tam gdy zimny dziejopie ne slucha ty ludu są odmienne, a te skargi na przedział 
wieszcza a z nim szedł urok kapłaństwa w świą-|dno, ani drugie, może to nie wina poetki — tyl-| Z lntnią, po której złote struny 91083; Stepom skon mężnych podaję do ucha. między dworem a chatą, icieli światła rażą 
tyni ducha narodowego — dziś mało kto rzuci 0-|ko w wyobraźni naszej odbiło się już tyle czaro- | Klęczę na rąbku szaty Najwyższego, Pod krzyżem Zbawcy, gdy wiara i miłość zużytemi komunałami w 0 ch poetki, która ma 
Kiom ims mowe poasye 1 postódikć towycie vieguń:| wnych oktażbw, 1718 postai, a poesyi po-| I biało czoło obracam w ię oo Rzucily w żalu Golgoy pornyłość, zbyt wiele talentu, aby bawić się w takie banal- 
Kto wie jednak czy ta otrzeba taman „Al. 4 przedników, że stępiała nasza wrażliwość. Kędy wirują globy rozpędzone, sa Kiedy odchodził setnik do bram miasta. ności. 
bojętnością ogółu, ta ea Pogg zdobycia sobie miej] Kilka wyjątków da miarę tego talons DEPO E Daron ye lak zg ts Gdy włos stargany wiązała niewiasta, W każdym razie poeżye Maryi Konopnickiej | 
sca na Parnasie nie jest właśnie korsystną "próbą |wniejszą, że wybierać tu trzeba na chybi traf, bo|  Echem 'miarkuję rozspioważo s r Gdy noc zgłaszyła żołnierstwa okrzyki, zaliczyć należy do celniejszych nabytków litera 
i dobrą szkołą. Bądź eo bądź gkończył się okres |talent to równy i staranny, nic tu niema zanie-| By nie przerywać ciszy majestatu Prigat A ocha pily rozgwar ciżby dziki; tury poetycznej ostatnich czasów. od 
naśladownietw — przerzedziła się ta rzesza , ceo|dbanego, nie tu niema podrzędnego, wszystko boz | I pokój... pokój... pokój szepcę Światu. Jam został jeden i słyszałem z drżeniem By. 
zbierała okruchy poetów romantycznych, co prze-|nagany a często i prawdziwe piękności. —„ . żał._wł Jęk Boga... ziemio módlmy się milczeniem! S P 
rabiała ha nowo zużyte tematy, zwłaszcza n3% modłę |  Moglibyśmy podkreślić piękniejsze, bardziej kun-| Byłem, gdy z myślą Bóg rozmaw m "aen i 
Słowackiego. Niepowiemy, aby młodzi poeci 0twie” sztowne, jak n.p. wiersz zakrawający na poemat! Byłem, gdy w słążbę wziął jutrzen<ę Jasną, Takiej piękności, podobnego uczucia i takiej ł 


tórą | którą wiążą obowiazki posłuszeństwa kościołowi 
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przygotowują opinię do nowych a ogólny pożytok | ć 
' ga celu mających prac. a 
Lecz jak z jednój strony komunikacycć takie | Z pod Szczuceina 3 lipca. 


- siedzenie odbyła i właśnie tradności jakie Bię przed- 
y J Pp 
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; 


względem Kościoła, ła duchowieństwo nie może | stytacya nie na zysk, lecz na dobro ogółu obli- 


margrabiemu pozwolić na to, co znosiło bez 6ze-| zona, 
mrania ze strony Muchanowa; w ten sposób da-f Te dwie dane właśnie doprowadzają mnie do 


zano niejako do poznania rządowi, oczywiście bez | przeciwnego twierdzenia. Taniość i łatwość dosta- 
świadomości tego, eo pisał te nierozwaźne słowa, | nia pieniędzy, daje możność tworzenia spółek pry- 
że w prostym interesie duchowieństwa leży, aby |wątnych potrzebom odpowi ch, a gdzie taka 
nie mieć katolika na ważnem stanowisku naczel-|łatwość, tam nie należy uciekać się do pomocy 


nik 
Z 


wyznań religijnych. Obydwa przytoczone |krajowój, która tylko wtedy nastąpić powinna, 


j 


* dokumenta dowodzą, że różność zdań margrabiego |kledy siły, prywatne niewystarczaj 


ma , 4. 

i duchowieństwa była tak wielką, iż wyklnczała| Okoliczność zaś ta, że Bank krajowy ma być 
możliwość wszelkiej zgody, i że margrabiemu nie | instytucyą nie na zysk obliczoną, przedstawia wła- 
powinno być za winę poczytanem, jakoby om po-|śnie całą niepewność dla funduszu krajowego i to 
pehnął duchowieństwo w objęcia rewołacyi. Gdyby | całkiem naturalnie. 

postępo wanie margrabiego z duchowieństwem było | Zrzeczenie się bowiem zysków, nieuwalnia je- 
mniej znaczącem, nie byłoby powodu do narzeka- |greze od strat, ale natomiast zagradza możność 
nia, ale pokój w każdym razie nie mógłby przyjść | odzyskania strat i dla tego uważam przedsiębior- 
do skutku, ponieważ każda ze stron miała odmien-|stwo takie za niezdrowe, a zatem dla funduszu 
ie cele na okn; nadto duchowieństwo od księży | krajowego niewłaściwe. 
aź do biskupów otoczonem było dokoła rnchami|  Nieprzecząc atoli, że poruszone przez szan. ko- 
rewolncyjnemi i z wielką szybkością pozwalało im | respondenta potrzeby, jak amelioracya, konwersya 
unosić się ślepo w przyszłość. itp. sprawy powinny zajmować umysły mężów 

Pierwsze protesty, wywołane mową 2 go kwie- |kraj miłujących, myślę, że do tych celów ła- 
tnia, oświeciły, jak błyskawica, całą sytuacyę: te jtwiejby iinną drogą zdążać można, a to próbując 
szczeliny, które się przedstawiały najgrożniejszemi, || krzepiac własne siły a nie sposobem osłabiają- 
te zastraszające postępy ruchów powstańczych, | cym cały organizm. 
któremi zarażone byly nawet takie warstwy spc | Mam ną myśli spółki czysto rolnicze, czy inaczćj 
łeczeństwa, którym pozornie zależało na stłumieniu | nazywające się, lecz to pewna, że tylko na takiój 
powstania Dia początkującego ministra protesty te | drodze potrafimy się dźwi bo ten sposób wzma- 
miały anaczenie zupełnego fiasco. Co słowem zo- onia siły, byle organizacya była odpowiednią. 
staio zepsute, należało naprawić czynem, tj. wpro-| Nie jestem zdania, jakoby lichwa co raz więcój 
wadzeniem w rzeczywistość obiecanych reform. | wżerała się w organizm, lichwę właśnie pokonywują 
Na opracowanie projektów prawodawczych i prze- | spółki, a kto pamięta czasy nie tak odległe i wo- 
słanie ich do Petersburga potrzeba było dwa dołżmie to w rachubę, że dzisiaj każdy uczciwy go- 
trzech miesięcy czasu. Ukaz 14 (26) marca 1801]gpodarz, rękodzielnik lub mały przedsiębiorca pra- 
zawierał całą listę instytacyj, mających być wpro-|wie w każdem powiatowem mieście dostanie od- 
wadzonemi w życie: ada stanu, Rady gubernial- | nowiedniego kredytu na 8%, w Towarzystwie za- 
ne powiatowe i miejskie Z wprowadzeniem tako-]liezkowem i kasie Oszczędności, właciciele zaś 
wych zniknąć miały te ich snrrogaty, które w 0-|większych gospodarstw na 6%, w Towarzystwie 
statnieh czasach pr: yszły do znaczenia i fankcyo- | wzajemnego kredytu, ten musi przyznać, że jest 
nowały jako tako, od biedy, bez wszelkiego ozna- | postęp, i że ten postęp spowodowały spółki a przy 
onego zakresu, kompetencyż i granie władzy, |tąkich dowodach nie należy społeczeństwa odwo- 
mieszając się niejednokrotnie do tego, co „do michjgzić od pracy organieznój na własnych siłach o- 
nie należało i należeć nie mogło, w myśl ich pier: | partéj, proponując mu pomoc krajową, która ra- 
wotnego przeznaczenia. iakierai nienormalnami czój do gnuśności, niż do użycia własnych sił pro- 
instytucyami były: Towarzystwo rolnicze wraz zef wadzi. 
awym komitetem i Delegacya miejska w Warsza-| Najtrudniejsze do rozwiązania są stosunki Ban- 
wie. Można je było albo natychriast naunąć ifku włościańskiego. Ważność tój sprawy nie dosyć 
przez to oczyścić grunt dla przyszłych instytneyj|jęgt ocenioną i nikt nie baczy na to, że z powo- 
autonomicznych, albo Jpozostawić je aż do chwilijdn wypuszczenia znaeznój ilości listów dłużnych 
wprowadzenia tych ostatnich w życie. Jeden i drugi | umieszczanych po za granicami kraju, kredyt kra- 
sposób wyjścia miał swoje dogodne i niedogodne|;owy w złym razie wielką by szkodę poniósł, i 
stromy. Tak delegacya jak komitet Towarzystwa | dla tego szukając wyjścia zdaje mi się, że akcya 
rolniczego bardzo mało miały samodzielności i od- | Wydziału krajowego mogłaby doprowadzić do 
grywały rolę poduszek, które uprzedzają i osła- skutecznćj reformy zarządu, któraby ten zakład 
biają siłę uderzeń pomiędzy ciżbą nliezną | wia-| przększłałcić mogła bez eksperymentów w bar- 
dzą, atoli w danym razie te instytucye, nie m 2- | dzo pożyteczną instytucyę dla kraju. Mam to prze- 


jące właściwej istoty i bytu samodzielnego stać | konanie, że ezcigodny marszałek krajowy zajmie|ty 


aię mogły narzędziami i sztandarami ruchów uli-|sję tą sprawą i niewątpliwie sprowadzi ją na wła- 
eznych pod presyą tłamu i wobec postawienia kwe- | sciwe tory. 
styi w pewien sposób. .Delegacya mniej przedsta- 
wiała kłopotu. Z nią załatwił się namiestnik je- 
szcze przed przyjazdem Wielopolskiego do War- 
szawy. 11 (23) marca polecił on jej, aby z łona 
awojego wybrała 8 deputatów, którzy mieli przy 
magistracie stanowić odtąd tak zwany „Wydział 
obywatelski.“ D. 4 ama prawem c” roz i 
ten Wydział, ale członkowie dawnej Delegacyilą nadto t ; ; 
zgromadzili się raz jeszcze w ratnszu i wybrali ipange ea pa ań zina Deny bat- 
komisyę złożoną z dwunastu ezłonków,| Kończąc moje zspatrywanie, pozwalam sobie je- 
którą miała spełniać obowiązki Rady miejskiej, |zgcze dodać, że o ile kredyt tani jest potrzebny, 
jaką obiecywał ukaz 14 (26) marca 1861. o tyle z drugiój strony nie należy myśleć, że kre- 
(Dalszy ciąg nastąpi). |dyt wszystko złe naprawi; dla naszego kraju dziś 
potrzebna przedewszystkiem pracowitość i oszcz 
| nosé, a gdy te cnoty w naszem społ e 
jgórować będą, pewno będziemy postępować i wy- 
wstrz, 
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kraków 1 lipca 


munikacye takie objaśniają, a często ponczają Henryk. Kieszkowski. 


kiedy są przedmiotowo traktowane, mogą przy- 
sieść wielkie korzyści, tak sx drugićj strony niej Z) Dnia 25 czerwca rozpoczęła się w naszej 
ia się zaprzeczyć, że oddziaływają szkodliwie, | okolicy misya w Żdżarcu koło Radomyśla pod prze- 
skora przedstawienie mające jeden cel wyłączny | wodnictwem O. Baczyńskiego Soc. Jes. Przejeż- 
à Oku, pomija ważne okoliczności, które wzięte dżając przez Żdżarec i znając miejscowego probo- 
1bę, przedstawiają jednostronnie rzecz oałą.|gzezą i stosunki całej okolicy zatrzymałem się 
Szanowny korespondent ze Lwowa poruszył|tam czas jakiś i zdziwiony byłem em i wi- 

yw N. 147 Czasu z d. 1 b. m. sprawę Banku krs- | docznemi już skutkami kilkudniowej zaledwie pra- 
jowego, a dowodząc potrzeby takiego Banku za |cy misyjnej. Lud tu bardzo zaniedbany i najgor- 
lożonego przez kraj i ma jego rachunek, podnosi jszym oddawał się nałogom, pijatyce, bójkom, = 
uiekorzystną działalność Banku rustykaluego, jak |dzieży a nadto przystępny dla różnych poduszezeń 
niemnićj Banku hipotecznego. Nie mam zamiaru | nienawiści spółecznych, mało uległy nawet”wobec 
pisać kry tyki „ani też siawać w obronie działal- swych duszpasterzy. Dziś najgorsi pA pomiędzy te- 


nosci tych banków, lecz pragnę moje zapatrywe- |go ludu, ci co już ulegli karom lub doznawali jak 
nie w tćj mierze wypowiedzieć, zostawiając sąd,to bywa u nas często bezkarności pomimo wszel- 
0 tem ludi fachowym. „, _ {kich poszlak rozmaitych przestępstw, przystępują 

Niezeprzeczenie wiele jest u naa do zrobienia, |bijąc się w piersi z budującą skruchą do ołtarzów 
lecz do téj roboty, aby była skuteczną, trzeba |głachają ze skupieniem wymownych kazań OO. 
brać się samemn w połączenin z dragimi, czyli | Jezuitów. A nienależy mniemać, że to wpływ chwi- 


zespolonemi siłami; zwalić tę pracę osobistą na 
barki krajn jest niewłaściwe i niedające pewności 
dobrego wyniku, s w każdym razie musi być ko 
sztowniejsze, | rganizacya i utrzymanie insty- 
tacyi, któraby miała wszystko potrzebne nam do 
starczaó i wszystko za ngs robić, nie mało pio- 
między pochłonąćby musiała. Co zaś do twierdze- 
nia tych, którzy utrzymują, jak szan. korespondent 
cytuje, iż kraj nie powinien się bawić w zakła- 
danie banków, to muszę się przyznać, że i ja 
należę do tych, którzy takie nżycie fanduszn kra- 
jowego uważają za niewłaściwe i niebezpisczne, 
a to już dla tego, że mam przekonanie, iź banki 
w Galicyi wiele pieniędzy potraciły, dość prze- 
glądnąć ich bilanse i zliczyć kwoty odpisane a 
guma tych strat przedstawi się poważnie. 

Gdyby te straty kraj dotknęły, straty te stały- 
by się dotkliwemi, a zawsze dotkliwszemi dla kra- 
ja niż dla pojedynczych banków, które mają po 
za Bobą kapitał akcyjny, swobodniejszą organiza- 
cyę i możność i wolność operacyi i spekulacyi fi- 
nansowyeh takich, któreby, instytucyi krajowój nie 
mogły być dozwolone. A te operacye właśnie czę- 
sto stają się żródłem do pokrycia strat gdziein- 
dziój poniesionych. j 

Podcząs zeszłoroczuśj sesyi sojmowėj myśl za- 
łożenia Bankn zajmowała posłów i bardzo, a ko- 
misya do rozpatrzenia tój sprawy nie jedno po- 


lowy, przemij jacy 
znam okolice, w których od czasu misyi nastąpiła 


lekcyi — a z 
stawiły, były powodem, że odłożono te sprawę. raf umoralnienia a więc spółeczny cywilizacyj- 


Sząu. Korespondent podnosi dwie okoliczności, 


które powinny wpłynąć na tem rychlejsze zaioże- |na tem szwankuje, ale wątpić aby si 
nie banku przez kraj, a to po pierwsze, że ka-| znalazł obywatel, "któryby Age pa ee 
pitał jest dziś tańszy, powtóre, że ma to być in-idąch propinacyjnych odrzucał te yik 5 


|mamy li temu do podziękowania, ż6 nam nikt nie|jakichś nadzwyczajnych zmian i reform, które od- | 
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mu przynosi umoralnienie lada. W naszej okolicy, 
gdzie zbrodnie się mnożyły — a hasłem ogólnem 
była obojętność znalazł się najmłodszy proboszcz, 
w dekanacie, na najbiedniejszem beneficyam, pro- 
boszez z Żdżarca X. Wolski, który użył najrądykal- 
niejszego Środka na choroby naszego ludu i urzą- 
dził u siebie misyę, nzyskawszy poparcie i bło- 
gosławieństwo X. biskupa tarnowskiego, dbałego 


cent kuje wagę całem swem postępowa-| Deklaracya ta zawiera zastrzeżenie, że cena nie 
or ppa g punktualnością w dotrzymania | będzie orii od tej, jaką obecnie konsumenci 
terminu i odpowiedniem traktowaniu kupującego. | płacą. Fundusze na wybudowanie pomienionego 
Nie wiem, jak się dzieje w Krakowie, ale u nas, |zakładu, który ma stanąć kosztem gminy, są już 
skoro rękodzielnik lub kupiec wypłynie na wierzeb, | zapewnione. Idzie teraz tylko o spieszne zobowią- 
zjedna sobie rozgłos i szersze koło klienteli, za-|zanie się obywateli w sposób wyżej wyrażony, 
czyna zaraz od lekceważenia sobie tych małych |do czego komitet wyznaczył termin 31 lipca. Nie 
konsumentów, na których barkach wypłynął i któ-|można wątpić, że każdy % wezwanych obywateli 
o ochwałę Bożą, oraz uznanie X. dziekana z Ra-|rych kieszeń stanowi fandament jego fortuny. |w dobrze zrozumianym interesie własnym i miasta 
domyśla. Przewodniczący misyi O. Baczyński od|Inni znaczniejsi konsumenci nie są wprawdzie | pospieszy do podpisania pomienionej deklaracji. 

lat trzydziestu blisko oddaje się temu apostolstwu |lekcoważeni, ale za to traktowani poniekąd tak, Do zajęcia się zbieraniem deklaracyj wydelego- 
z wytrwałością i świętym ogniem. Jest to godny|jak gdyby sobie to za szczególne szczęście poczy- | wani zostali obywatele wraz z komiszrzami obwo- 
naśladowca i następca á. p. O. Karola Antonie-|tywać mieli, że p. X., Y. lub Z. raczy zrobić su- y l 33 
który zaraz po rzezi 1846 r. w tych sa- racyj zostaną wszyscy obywatele osobno zawiado- 
mieni. ; 
Na temże posiedzeniu komitet zajmował się roz- 
biorem pytania, czyby nie lepiej było zawiązać 
spółkę zarobkową na podstawie ustawy z 9 kwie- 

tnia 1873. W obc jednak rozmaitych trudności, 


nieuznać już nie z religijnego, ale spółecznego sta-|starych, których każdoczesny reprezentant mimo |jakie zawiązania takiej spółki stoją ua przeszko- 
nowiska jakim kodli zbawienny pnie” magnackiej fortuny, mimo nabycia różnego ro-|dzie, jax niemniej z uwagi na liczne niedogo- 
stos misye wśród ludu. dzaju posiadłości nieruchomych, nie wstydzi się dności jakieby się później przedstawiały, komitet 
siedzieć w magazynie, lub pracować, doglądać i|odstąpił od myśli zawiązywania pomisnionej spół- 
pilnować pracowników. Mógłbym na każde zawo- ki i uchwalił idąc za przykładem innych miast 

ILwów 3 lipca. |łanie przykładami poprzeć powyższe uwagi moje, | zostawić tę sprawę wyłącznie gminie. 


W końcu uchwalono wysłać komisyę do Drezna | 
i innych miast mających własne zakłady gazowe 
w celn zasiągnięcia bliższych informacyj; Komi- 
sya ta zajmie się zarazem wyszukaniem odpowie- 
dniego miejsca pod budowę zakładu w Krakowie. 


(8) Fundusz krajowy zwrócił jak wiadomo rzą- 
dowi w terminie oznaczonym 500'000 złr. poży. 
czonych w r. 1880 dla ludności wiejskiej, która 
nie miała ziarna na zasiewy. Z tej wło- 
ścianie zwrócili już przeszło */,, a reszta t.j. około 
100,000 złr. zalega. Sejm jak wiadomo wstawił 
w rubrykę dochodów budżetu na r. b. całą pożyczkę 
na zasiewy, więc rzecz naturalna, że brak owych 
100,000 złr., które dopiero w późnej jesieni, po 
ukończeniu zbiórów wpłyną, stanowić musi chwi- 
lowy niedobór w finansach krajowych. W innej 
porze taka dyferencya budżetowa nie dałaby się 
tak nezuć jak teraz, w rok po skonstatowaniu zna- 
cznego niedoboru, na którego pokrycie Sejm prze- 
znaczył tylko pożyczkę w sumie 600,000 złr. Mimo 
to Wydział krajowy byłby się mógł może obejść 
bez wszelkiej nowej ope kredytowej, gdyby 
stosunki pieniężne nie nastręczyły były sposobności 
do uzyskanią znaczniejszej kwoty pod bardzo ko- 
rzystnemi warunkami. 'Jąk wiadomo fundusze in- 
demnizacyjne posiadają rozporządzalne zapasy go- 
tówki, których lokacye dziś wprowadzać musi rząd 
Wysoki bowiem kurs obligacyj inde- 


Sprawy monarchii, 


Wiener Abendpost wypowiedziała swoje zdanie 
o rozruchach praskich w słowach: „Jesteśmy 
przekonani, że wspólna interwencya wybitnych 
przedstawicieli cbu narodowości oddziłag trzeźwo i 
pomyślnie na skłonne do ckscesów żywioły w Pra- 
dze“ i wyraziła przekonanie, że wybryki obała- 
muconego pospólstwa przebrzmią bez złych na- 
stępstw na pokojowe pożycie Niemeów i Czechów. 

Pol. Corr. zaś zaprzeczyła; aby powrót br. Taaf- 
fego do Wiednia pozostawał w związka z pra- 
skiemi wypadkami, aby Najj. Pan polecił zarzą- 
dzenie energicznych środków, aby ministrowie 
Prażak i Danajowski oświadczyli się przeciw roz- 
wiązanin Rady miejskiej praskiej i aby ta rzecz 
poruszoną została na radzie ministrów. 

„Kto wiatr sieje, zbiera burzę”. Słowa te da- 
dzą się zastosować do wystąpienia pewnej liczby 
osadników ziemieckich w Bielsku na ŚSzlązku, 
którzy znani są od dawna ze swoich sympatyj 
pruskich i dali ich dowody w r. 1866. Wyszedł 
był w Bielsku w ostatnich dniach czerwca plakat 
niemiecki, który zieje nienawiścią ku Polakom i 
Czechom i woła: „I do naszych bram kolata 
wróg!* Plakat ten zwołał zgromadzenie Niemców 
przeciw rozporządzeniu językowemu i równoupra- 
wnienin narodowemu dla uchwalenia rezolucyi, 
co tż nastąpiło w duiu oznaczonym wśród maj- 
bezecniejszych szkałow: ń narodowości polskiej, 
do jakiej aależy wszystek lud księstwa © mostki 
skiego. Plakat podpisany jest przez kilkunastu 
Niemców i żydów bielskich. 


Ziemie Polskie, 


rencyę w dochodach kra 


wi | użyciu energii ze strony władz możnaby było prze- 
pożyczony milion w obligacyach indemnizacyj-|szkodzić dalszemu rozszerzaniu się ognia. Brakło 
nych, które zastawione były w Kasie oszczędności, 


płaci. K jąc z gotowości rządu do ulokowa- 
nia w e krajowej zapasowej gotówki funda- 
cyi indemnizacyjnej, Wydział krajowy zyskuje 
możność skonwertowania dlugu nizko oprocento- 


(Wybory w ks. Poznańskiem do parla- 
mentu niemieckiego. Komitet prowincyonalny 
na W. Ks. Poznańskie wezwał już komitety po- 
wiatowe wyborcze do zwoływania walnych zebrań 
powiatowych wyborczych, celem wyboru na nich 
kandydatów na posłów do parlamentu niemieckie- 
go. Komitet dołączył do wezwania swego staty- 


stykę poprzednich wyborów, wskazał miejsca, w któ- 


przem, kodzielniczego. Pp. ręk 
wydawać się może, że a e w przededniu 


h wyborach zani le- 
Jakkolwiek nigdy „nie wtórowałem Praga nigdy a nigdy jeszcze|rych przy poprzednie | wyborach zaniedbano nale 
dzienników, które uwzięły się | Erożytiwia |nie była widownią zajść podobnych, poruszono |żytej agitacyi W gronie wyborców polskich i we- 
stem A w ych SA tr; landwerę i pospolite ruszenie prze-| zwał Komitety powiatowe, aby na walnych zebra- 


niach naradziły się zarazem względem zaradzenia 


zn: że pp- Bedare piirsin i przemysłowcy szu-|aby dowieść, do czego prowadzi kierunek poli-|na przyszłość tym niedostatkom. 

kają chyba sami rozczarowsń, jeżeli patrzą na|tyczny gabinetu obecnego. Widać i czuć się dało, = 

rzy w zag p Hossa ax PT æ darda a. = en = 1: Aaaa EE 
jakby na Messyasza, jakby na cndotworcę. Cóż |dziem opozycył. a nie pa my takiej s EC i i j 
twin czynić moża dla nich ankieta? Zamówień |wrrawy w Wiedułu, odkąd rząd dzisiejszy jest u| Kronika miejscowa 1 zagraniczna. 


Kraków 4 lipca. 


Dyplom obywatelstwa honorowego miasta 
Krakowa wręczony został księsiu Władysławowi 
Czartoryskiemu wczoraj od godz. 3ej po południu 
Deputacyę składali prezydent miasta Dr Weigel 
wiceprezydent Muczkowki, radcy miejscy Bara- 
nowski, John, Kieszkowski (wnioskodawce 
nadania obywatelstwa honorowego księciu założy- 
cielowi Muzeum) Rzewuski, Dr gęhlachtow- 
ski oraz sekretarz Rady Zawiłowski. Wręczenie 
adresu nastąpiło w Muzeum książąt Czartoryskich, 
gdzie na tę uroczystość zgromadziła się rodzina 
księcia oraz niektóre osoby zaproszone. 

Prezydent miasta Weigel wręczając księciu adres 
wyraził głębokie uznanie dla zamiłowania rzeczy 
ojczystych, starożytności i przedmiotów sztuki, któ- 
rem książe się odznacza, przedewszystkiem jednak 
dla przywiązania jego do' ziemi ojczystej, które ka- 
zało mu nagromadzone skarby, umieścić u stóp Wa- 
welu w dawnej stolicy Polski dla użytku publi- 
h czności. Prezydent w końcu wyraził Pewność, że 
książe nie tylko będzie honorowym obywatelem 
Krakowa, ale że istotnie; wszystko co się tyczy 
naszego miasta w którem tak drogocenne założył 
Muzeum, obchodzić go będzie Żywo, 

Na przemówienie Prezydenta odpowiedział ks. 
Czartoryski; dziękując Radzie zą ząszczyt jaki mu 
wyświadczyła i rzekł, że jest on mu najmil- 
szym jaki go kiedykolwiek spotkał, bo na własnej 
ziemi i pod cieniami Wawelu, Aczkolwiek bowiem 
wychowany za STAMICĄ 1 aczkolwiek tam dłuższy 
przepędził czas, ZAW8Ze 1 przędewszystkiem glęboko 
był i jest przywiązany do ziemi ojczystej i Ją ma 
głównie w myśli i na sercu. Teraz zaś jeszcze ści- 
glej złączony ze starym grodem, skieruje Swoje usi- 
łowania ku jego dobru. 

Podajemy tu tylko szkie głównych myśli wyra- 
żonych w tych przemówieniach, jutro zaś umieści- 
my je w całości wraz z obszerniejszym opisem uro-. 
czystości, 

Adree' ofiarowany księciu ozdobiony jest akwarelą 
wykonaną przez p. Stanisława Eliasza a przedsta- 
wiającą u góry kościół NPMaryi, zamek i kopiec; 
u dołu budynek mieszczący muzeum wraz z bramą 
Floryańską i zabudowaniem oraz murami darowa- 
nemi na Muzeum. Osnowa adresu jest następująca. 

Mości Książę | 

„Staraniem znakomitych Przodków Waszej Ksią- 

żęcej Mości w Puławach niegdyś zgromadone, przę- 


sławetnego ciała ego wymaga gwałto- 
= zaj: aie mis nii po tylu klęskach. 


audium Czesi nobis fecerunt. Przyznaje to z bó- 
lea także Vaterland. Pokazało się, jak dobrze to, 
że hr. Taaffe nie stoi na czele gabinetu stronni- 


Ankieta będzie tylko roztrząsać pytania jej przed 


- {krzyków borby z 


R dowe wyrazić o polityeznem znaczeniu 


wypadków praskicb. 


Sprawy miejskie. 


Sprawa gazowa. W sobotę o 
oładniu 


ła, 


w drugorz nych sklepach i magazynach naszych 
zyskuje żę ka bra na cenie, = sry 


dowymi. O daiu rozpoczęcia podpisywania dekla- E 


eiwnemi losami ztamtąd wyrzucone, a własnym 
"Twoim zachodem znacznie zbogacone zbiory, umy- 
śliłeś Książa w mieście naszem pomieścić i dla 
publicznego użytku przystępnemi uczynić. 

Godny to ich zaiste przytułek, a z rodzinnego 
siedlisza ruszonym, najlepiej przystało pomieścić je 
obok historycznych zabytków i naukowych skarbów 
naszej dawnej stolicy. Ale godnem też założycieli, 
i 80 dnem Puławskiej tradycyi, i godnem obywatel- 

Ekiego ducha Waszej Książęcej Mości, było to po- 
Stanowienie, które pozwalając wszystkim cieszyć się 
widokiem pięknych pamiątek i dzieł sztuki, daje 
uczonym sposobność badania przeszłości z doku- 
mentów nie mniejszej obfitości jak wagi, a 
lepszej i powszechniejszej znajomości rzeczy 
a skich się przyczynia. i 

Dla miasta tego ozdobą jest i chluba, , posiadać 
W murach swoich Muzeum tak niepospolicie piękne 
1 bogate; dla naukowego życia, jakie się tu sku- 

f, i rozwija, jest to nieocenionym Poem. 
_ Należy się też Waszej Książęcej Mości słuszna p 
wielka za ten czyn wdzięczność, W której też u- 

zciu, Rada Miasta Krakowa na posiedzeniu swo- 
f jem z dnia 7 października 1880 r. uchwaliła jedno- 
- myślnie wdzięczność tę zaświadczyć jedynym do- 
|  stępnym sobie sposobem: zaliczeniem Waszej Ksią- 
 żęcej Mości do grona honorowych Obywateli król. 
_ Mtołecznego miasta Krakowa. W dowód czego dy- 
_plom podpisami prezydenta i wszystkich członków 
 Bady stwierdzony wielką pieczęcią miasta opatrzo- 
my, Waszej Książęcej Mości udziela“. Dyplom opa- 
ony jest starą pieczęcią krakowską. 
$% — X. Albin Dunajewski, biskup krakowski przy- 
_ byt w zeszły poniedziałek do Cieszyna. Już w Bo- 
_ guminie czekało nań duchowieństwo cieszyńskie a 
powitał go tam dziekan X. Baran z Goleszowa, 
Za przybyciem zaś do Cieszyna, prałat i jlny wika- 
By X. Śniegoń w obecności duchowieństwa i ludu. 

Biskup krakowski, który przybył dla wyręczenia X. 
| biskupa wrocławskiego w udzieleniu Sakramentu 
ierzmowania, w odpowiedzi swej nadmienił, iż cie- 
> Bzy się widząc się otoczonym rodakami. Po polu- 
dniu i aż do wtorku do ciemnego wieczora udzie- 
la? Biskup krakowski Sakramentu bierzmowania a 
lud wielce był wzruszony, słysząc pierwszy raz 
Przemawiającego po polsku biskupa. Kościół był 
ciagle napełniony. Bierzmowanie przyjęło 2700 o- 
86b, Także w klasztorze Sióstr K. Boromeusza u- 
dziela? Biskup bierzmowania, i zapisał się tam 
W księdze pamiątkowej. We środę po południu o- 
Puścił Cieszyn, odprowadzony do Karwiny. 

— Królem knrkowym obwołany wczeraj został 

udowniczy tutejszy p. Opid, który strącił ostatni 

sZczątęk kurka. Oprowadzono nowego króla po o- 
grodzie przy odgłosie muzyki a wieczorem uczta 
połączyła przy wspólnym stole członków Towarzy- 

stwa i zaproszone osoby. 
kosi Pogrzeb ś.p. Anny z Karwiekich hr. Walewskiej 
odbył się dzisiaj przy bardzo licznym udziale przy- 
jaciół i krewnych. Trumnę zakrywały liczne wieńce 
od krewnych, przyjaciół i domowników. Po nabo- 
żeństwie i mowie pogrzebowej w kościele N.P. Maryi, 
pochód wyruszył na cmentarz. Z dalszych stron przy- 
_ była cała rodzina Karwickich z Wołynia, z Kancuta 

hrabiny Adamowa, Augustowa i Alfredowa Poto- 
ekie, z Wiednia hr. Karol Lanckoroński. 

— Nowy odwach na Rynku krakowskim około 
wieży prędko wyrasta z ziemi i obiecuje być bardzo 
ładnym. 

— Prezesem krakowskiego zboru izraelickiego 
wybranym został p. Albert Mendelsburg, b. po- 
Beł i radzea miejski. 

— Swoszowice 1go lipca. (Dr 8.) Będąc przy- 
padkiem w Swoszowicąch postanowiłem przy tej 
sposobności zwiedzić zakład kąpielowy siarczany, 
istniejący tu od kilkudziesięciu lat, i znany ze swych 
błogich skutków, sądząc, że z roku na rok tak do- 
godny dla Krakowin zakład robi znaczne postępy 
w ulepszeniu i dogodności nietylko mieszkań dla 
gości kąpielowych, ale napine, restauracyi, spa- 
cerów, przyjemności itp. Jednakowoż rozczarowanie 
moje było wielkie, gdy się przekonałem, że, od kil- 
ku lat ani kroku nie zrobiono na drodze do pod- 
niesienia zakładu. Mieszkania byłyby wprawdzie nie 
najgorsze, gdyby nie były już zniszczone, a niektó- 
re wilgotne; braku tychże nie czuć nigdy, bo go- 
ci zwykle mało. Łazienki brudne i niedogodne; 
dom, w którym jest umieszczoną restauracya, dość 
obszerny, ale nie odpowiedni; kuchnia za to wcale 
dobra, i może zaspokoić wet wybredniejsze wy- 
Si nia smakoszów, a co najważniejsza nie droga. 
wj d nazwany parkiem w największym zaniedba- 
| miu, $cieszki nie oczyszczone Z chwastów, za wąz- 

"kie i jost ich mało; słaży więcej do dostarczania 

siana, niż do przyjemności gości. Sezon tegoroczny 
_ rozpoczął się pod złą wróżbą, bo choć zakład 0- 
: - twartym został 1go czerwca, dotąd zaledwie kilka 

osób zjechało, a omnibusy, które, miały dwa razy 
dziennie krążyć, zaledwie kilka razy na tydzień po 
kilka osób przywożą do zńkładu. Jeżeli tak dalej 
pójdzie, to sezon tegoroczny nie uda się, zwła- 
szcza że tylko jeszcze dwa miesiące pozostaje do 
|, końca. Dotąd lekarz zdrojowy istnieje w zakładzie 
| tylko na ogłoszeniach porozlepianych po rogach u- 
lic krakowskich, i jak słychać wcale go nie będzie 
bo niema go za co utrzymać. Goście tutejsi są na 
okropne nudy skazani; — muzyki obiecywanej ni- 
gdy, żadnej czytelni, a tych kilka książek z biblio 
teki polskiej wydania Turowskiego zaledwie za 
wielką protekcyą pana zarządcy można dostać. Je- 

dnem słowem zakład przy dslszym takim zarządzie i 
trosce o dobrobyt jego. w niedalekiej przyszłości 
zupełnie upadnie. 

Bo „2 Do Rady powiatowej Chrzanowskiej 
| najida ostał p. Ignacy Bieńkowski z) gmin 
i i laipe Radzca dworu p. L6 bl, naczelnik bióra 
$ ` p w Namiestnictwie, wyjechśł ze Lwo- 

wa na kilka tygodni za urlopem. 

f — plova CY na nawiedziła Lwów w pią- 
tek po poludniu. Deszcz lal tak obficie, że komuni- 

i Pietylko piesza ale nawet na kołach była na 

niektórych ulicach przerwaną, gdyż woda płynęła 
~ calą ich, szerokością 1 zalała piwnice; nawet wody 
40:94 dorównały brze80m. Wieczorem wypogodziło 

c ) zmpełnie. ; 

C Administrator archidyecezyi warszawskiej X. 
_ kanonik Sotkiewicz wyjechał ba 2: 
|. — Aresztowanie gocyalistów. W nocy z 30go 
| czerwca na 1 lipca aresztowany Fe w Wiedniu 
jeden z najwybitniejszych ag! m w Bocyalisty- 
»«znych, który od lat czterech to W tem to w owem 


i : © wał i kilku omo. 
u niezameldowany przedy k WIIŃGRE aiat 


_ gników opłacał. Jest nim Frydery". | 
u. Diiss. który rozsylał swoich amo pe 
wielkich fabrykach, rozrzucał między dt sz 
/ buntownicze broszury i zakazane dziennik! 8 saa 
_ sowicie dziennik Wolność wychodzący pod rodak" 
| oga aresztowanego w Londynie Mosta. Jeden z Jego 
i jentów Lucyan Lemke został również aresztowany. 
| -Przy pierwszem przesłuchaniu, które prowadzil rades 


o 
pol- 


w”. 


w 


ła 


wypuszczono na 
Ponieważ znale- 


ziono przy nim tylko kilka złr., 
weżmie tych po z 
bedzie miał pozwolenie EER Ą 
i cztowej i zaręozenie, że list nie będzie czytanym 
pewnym jest, że pieniądze złożone będą natychmiast 
w policyi. Zdaje się być „prawdopodobnem, że 80- 
cyaliści nieczują© się bezpiecznymi w Berlinie, prze- 
wieżli kasę SWĄ do Wiednis. Policya usiłuje kasę 
tę odszukać. Matz mieszkał w hotelu i żył na wielką 
stopę; Lemke otrzymywał od niego stałą pensyę. 
— W Marienbadzie było według listy zdrojowej 
od początku sezonu do 30 czerwca 5450 osób. 

— Hartmann nihilista powiesił się. Socyalistyczny 
dziennik Mot d” Ordre donosi z Genui, że Hartmann 
o którym głoszono, że ujęty został w Prusach i od- 
stawiony do Rosyi, przybył niedawno do Genui ja- 
dac z Marsylii do Civita-vecchia i zajechał do pe- 
wnego hotelu a nazajutrz znaleziono go powieszo- 
nego w jego własnym pokoju, do którego drzwi były 
od wewnątrz zamknięte. Zapewnie wiadomość ta jest 
zmyśloną. 

— Moskwa się pali. Paryski Tnfransigeant or- 
gan Rocheforta doniósł, że Kreml gore, pożar wy- 
buchł równocześnie na trzech miejscach. Plakaty 
zapowiadają spalenie całej Moskwy a władze nie 
pozwalają przesyłać żadnych wiadomości o tym po- 
żarze. Berlińska National Ztg. z d. 2go b.m. już 
dalsze podaje szczegóły, bo mówi o podpaleniu Mo- 
skwy, która stoi w ogniu. Wszystko to jest bajką. 
Z Petersburga zaprzeczono formalnie tym pogłoskom, 
o których w samej Rosyi nie nie wiedzą. 


— 


Repertoar Teatru. 


We wtorek 5go: Spirytyści. 

We czwartek 7go: Walka kobiet. 

W sobotę 9go: Żydzi, komedya Korzeniow- 
skiego, benefis pani P. Wojnowskiej. 


— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjscioł Grtuk 
piękny w Sukiennfoaob otwarta codziennie od godr, 
1lei do 4e) prócz poniedziałku. — Wstęp w niedziele 15 
cantów, w dnie powszednie 80 centów. 

— Muzeum Techniczno-przemysłowe w gmschn Franel- 
szkańskim otwarte codziennie od 10ej do Gej. — Wstep 
20 comt. od osoby. W niedziele od 10ei do 2ej heznłatnie, 


— We wtorek d. 5 lipca: ŚŚ. Qyryla i Metodo- 
go ww. - 


Wiadomości artystyczne , literackie 
1 naukowe. 


Teatr. 


W sobotę rozpoczął się dopiero istotnie kurs le- 
tni, który w teatrze naprzeciw Strzeleckiego ogro- 
du ciągnąć się będzie półtrzecia miesiąca. Kurs ten 
letni, który nie jest obowiązującym dla dyrekcyi, a 
jedynie przed kilku laty umożebnionym został urzą- 
dzeniem letniego teatru, urozmaica znacznie naj- 
mniej ożywione miesiące życia naszego miasta. Idzie 
tylko o to, aby wybór sztuk i odegranie ich po- 
ciągało publiczność, W sobotę teatr był pełny na 
bardzo poprawnem i udatnem przedstawieniu słyn- 
nej komedyi Sardou Rabagas. Niezliczone oklaski 
zdobyli sobie p. Hoffmanowa za prawdziwie wyższą 
grę, wszyscy członkowie redakcyi z pod „Latającej 
Ropuchy,* znakomity książę (p. Szymański) i nare- 
szcie sam Rabagas, którego po raz pierwszy ode- 
grał p. Żelazowski, przejmując się tą rolą i posta- 
cią w sposób, który prawdziwy a nowy przynosi za- 
szczyt temu myślącemu artyście. Rabagas p. Żela- 
zowskiego był zupełnie takim, jak go książę Monaco 
opisuje w rozmowie z Mistress Ewa Blond. Jedynie 
zarzneimy p. Żelazowskiemu, że w ogóle w roli tej 
przybrał zanadto przyspieszone „tompo,“ a nastę- 
pnie, że przy pierwszem zetknięciu się z księciem, 
za nisko się kłania. Rabagas jest istotnie wtedy u- 
szezęśliwiony i gotów na wszystko, ale zawsze z głę- 
boką wiarą w swoją wyższość i to należało nazna- 
czyć. Dodajmy, że p. Feliksiewicz jako „komiwojażer 
wolności“, był wyborny i doskonale ucharakteryzo- 
wany. Z przyjemnością zanotować możemy, że wczo- 
raj artyści nierównie głośniej i wyraźniej. mówili 
niż zwykle, dla tego też słyszano ich, rozumiano i 
oklaskiwano. Ciche mówienie, niewyraźne wymawia- 
nie słów, stało się od pewnego czasu chorobą gra- 
sującą w naszym teatrze, która niemało przynosi 
mu szkody. Nieprzestaniemy też pod tym względem 
napominać artystów, dopóki nie wyleczą się z tej fa- 
talnej wady. Będzie to nasze caeterum censeo w prze- 
konaniu, że samym artystom oddamy tem usługę. 
Telent jest darem Bożym, ale dobra dykcya, 
wyraźne wymawianie zgłosek i słów, nare- 
szcie głośne mówienie, tak, aby od publiczno- 
ści być słyszanym, to obowiązki, które każdy arty- 
sta powinien spełnić, a które przy dobrej woli i 
pracy spełnić każdy może. 


Żydzi, Korzeniowskiego, jedna z najsłynniejszych 
komedyj tego autora, jedna z tych, które się nie- 
przestarzały, wystawioną będzie w sobotę na benefis 
p. Wojnowskiej, która wystąpi w roli Szynionowej, 
stanowiącą pole popisu dla wszystkich artystek cha- 
rakterystycznych , a niegdyś u nas dla nieodżało- 


wanej Fkerowej. 


Polskiego za m. lipiec za- 
Faust.* Przekład Józefa P a- 
wskiego; Wymowa i mowcy w starożytno- 
rę (Odczyt A dochód Osad Rolnych, w Warsza- 
wie d. 29 marca 1881 r.), przez Kazimierza Moraw- 
skiego; Księga Pamiętnicza majora PE: 
skiego 1769-—1798, przepisana przez DR niego 
J.; O poecie czeskim Jarosławie Vrehlie 4 i 
jego utworach. Rzecz odczytana na posiedzen zi 
warzystwa historyczno - literackiego w dęty SK) 
marca 1881 r., przez Wacława Gasztowtta; Apra- 
wozdania Zakładów i Stowarzyszeń. (1. Zakład Osso- 
lińskich. TI. Ass. des anciens elèves. m. 


Inst. Czci 
i Chleba. TV. Tow. Nauk. Marcinkowskiego: V. Tow. 
Nauk. Ks. Cieszyńskiego. 


VI. Czytelnia Akad. we 
Lwowie. VII. Czytelnia w 


Zeszyt I Przeglądu 
wiera: J. W. Goethe. „ 


Leoben), przez K. G.; 
Przegląd polityczny, przez Aleks. $zukiew!cza; 
Nowe książki. 

Przewodnika Bibliograficznego, wydawanego przez 
Dra Wł. ailos, i: Nr. 7 za m. 60 
wiec r. b. i zawiera wykaz dzieł broszur i wf: e 
druków, które się wciągu tego miesiąca pojaweJ. 
Kraków 1881 89 str. 97—112. 


Wiedeńska Neue Tllustrirte Zeitung podaje dw y 
statnich Nrach tłumaczenie powieści Kraszewskiego 
p. t. Szczęście w nieszczęściu. 


Franciszek Dill wydał świeżo we Lwowie T 
snym nakładem zbiorek. poezyj p. t. Czem chata vor 
gata. Kilka wierszy w upominku przyjaciołom. 


W dalszym ciągu „Biblioteki dla młodzieży“, wy” 
dawanej nakładem Towarzystwa pedagogicznego we 


CZAS x Wtorku 5 Lipca 1881. 


Lwowie, wyszedł tomik II-IV, zawierający : Gawędy 
dziadunia: pismo, papier, druk przez R. Starkla; 
Pieśń o szkole. przez Z. Onyszkiewicza; Ręka Opa- 
trzności, przez Fr. Waligórskiego. Wydanie jest illu- 
strowane i staranne, a każdy tomik kartónowany. 


Nr. 25 Messager de Vienne w dodatku swym La 
Semaine littéraire et économique zawiera: 

Avis; Causerie de Paris, par Henry Fouquier; 
Balta Alba. par Basile Alexandri; Wozzeck, fra- 
gment de drame par Georges Büchner, traduit par 
Auguste. Dietrich. (Suite); TI est temps, poesie de 
Lucien Siemiński, traduit par Jules Mien; Le 
comte Brühl, roman historique, par J. I. Kra- 
szewski, traduit par Jules Mien. (Suite); Un jour 
de la vie d'un précepteur, par Albert Påkh; Cau- 
serie littéraire, par Auguste Dietrich; Renseigne- 
ment parisien.; Echos de partout; Nouvelles des 
théâtres; Partie financière; Cours de la Bòurse 
de Vienne. 


Od Administracyi „Czasu.“ 
Dla pogorzelców Oświęcimia złożyli hr. K. Lan- 
ekoroński z Rozdoła 50 złr., J. Patelski 5 złr. 
Dla dziecka pozostałego po 8. p. Wandzie Do- 
brzyńskiej w Nowym Sączu złożył w czasie wy- 
boru króla kurkowego A. S. 1 złr. 


Pielgrzymka słowiańska do Rzymu. 


Od pielgrzymów naszych z Rzymu dochodzą nas 
dotąd tylko telegraficzne doniesienia, brzmią one 
następnie : 

Rzym 2 lipca. Około 1200 pielgrzymów sło- 
wiańskich przybyło tutaj dziś, oczekują jeszcze 
200 do 300 osób. Deputacyę wszystkich pielgrzy- 
mów przyjmować będzie na wspólnem posłucha 
niu Ojciec św. we wtorek w południe. Ojciec św. 
udzielił atoli prywatnych posłuchań znakomitszym 
członkom pielerzymki zaraz po ich przybyciu. 

Rzym 2 lipca (telegram prywatny ZASU ), 
Wczoraj nielgrzymi polscy urządzili przyjęcie po- 
witalne dla poety Bohdana Zaleskiego, który tu 
przybył z Paryża W przyjęcia tem wzięło u zia 
wielu Czechów, Chorwatów i Dalmatyńców. Dzi- 
siaj przybyli do Rzymu z Gslicyi: ka. Msreeli 
Czartoryski, Zvgmant Cieszkowski, Jerzy Mo- 
azyński, hr. Mier; z denutscyi Wielkopolskiej : 
Każmierz Chłapowski, Teodor Żółtowski, Bole- 
sław Potocki, ks. Adam Czartoryski. 

Rzym 3 lipca (telegram sprawozdawcy Cza- 
su). Dziś z rana metropolita Sembratowicz ce” 
lebrował w bazylice św. Klemensa mszę według 
obrządku uniekiego w jężyku ruskim. Biskup 
kaadjutor lwowski ks. Sylwester Sembratowicz 
miał kazanie pełne znaczenia i ważności, położy 
on szczególny nacisk na zjednoczenie z Kościołem 
rzymskim i przypomniał słowa Papieża Urbana: 
spero per vos orientem convertendum. 

Rzym 4 lipca (telegram sprawozdawcy Czasu). 
Wczoraj w bazylice św. Klemensa podczas nie- 
szporów O. Piotr Semeneńko jenerał madze- 
nia Zmartwychwstańców miał wspaniałe kazanie. 
Dowodził na podstawie dokumentów h:storycz- 
nych świeżo odkrytych, jak głęboko przywiąza- 
nymi byli do Rzymu Św. Qyryl i Metody. Unia 
kościelna jest ich dziełem. Ci, którzy ją prześla- 
duja, daja zaprzeczenie tym patronom, których so- 
bie skąd inad ches przywłaszezać. Dziś trzeci dzień 
triduum u św. Klemensa. Mszę starosławiańską 
Bułgarów, celebruje biskup Macedonii, X. Milo 
Isvorow w asyście duchowieństwa gr. kat. ruskie- 
go. Przybyli tu dziś: ks. Adam Sapieha, br. Sta- 
nistaw Tarnowski i ks. Marceli Czartoryski. 

Rzym 4 lipca (telegram sprawozdawcy Czasu). 
Biskup Duvajewski przybył tn dziś z rana. Jutro 
w południe publiczna audyeneya dla całej piel- 


grzymki słowiańskiej u O:ca Świętego. : 


ZETA EA 


eieren | ŚĆ 


WSP Jarosław-Sokal. $ 
Komi zbadania trasy odb; ydr 

z. Kom ag przewodnictwem radoy aori pier 
drowskiego prace swe na dworon w Jarosławin. 
Zbadano najpierw sytuacyg dworca w Jarosławiu 
oznaczając punkt, gdzie trasa kolei Karola Lu- 
dwika wpadać i gdzie budowle nowej kolei sta- 
nąć mają. Lecz gdy gmina Jarosławska żadnych 
ułatwień nowo powstać mającej kolei uczynić nie 
chciała, zaproponowano ze strony kolei Kśrola 
Ludwika, ażeby nie do Jarogławia, lecz do. Prze- 
worska prowadzić kolej Sokalską. To dopiero 
skłoniło Radę miejską do ustępstw i postanowio- 
no odstapić grunt potrzebny po 100 złr. za mor- 
gę. Badano dalej trasę aż do Rawy. Kolej Liwo- 
wsko - Czerniowiecka wręczyła w Rawie komis 
protest przeciw budowie tej kolei ra prdstawie 
ustępu w koncesyj, gwarantującego jej połączenie 
z granicą rosyjską lub rumuńską. Protestował tak- 
że reprezentant kolei Karola Albrechta. Obie pro- 
te:t:cye nie wydają się jednak być dostatecznie 
ntas: dnionemi. ia" 

P. Ziembicki, delegat Izby hsndlowej lwowskiej 
złożył zaów komisyi memorysł, wykazujący wa- 
żne korzyści ekonomiczne, jakie kolej Sokalska 
przynieść może krajowi w razie dopełnienia pe- 
wnych warunków. 

Komisya udała pne przez Uhnów, Bełz, 
Sokal do Waręża. Sokala odbyło się ostatnie 
pcsiedzenie komisy, na którem postanowiła pole- 
cić ministerstwu handla proponowaną linię do za- 
twierdzenia i dania koncesyj. 

Amerykański sekretarz spraw skarbu Windom 
ogłasza, iż cofa z obiegu %szystkie bony na 50/, 
które spłącone będą do 1g0 października za pro- 
centem od 1go czerwca. 


ue żyj 24 czerw. Płacono „74 uD kilog. 

pszeniez 11.40, ż 10:40, jęczmień 8'—, owies 

6:—, groch Raj * 6-75, ziemniaki 20, rze- 
k ——, siano 2'10, koniez 3:50, słoma 2:10, 
o masła :70. | 


Telegramy zbożowe Gossty Licowskiej 
a dnia 1go lipca. — Wiedeń: pssonica 12-25 do 
1250 złr.; żyto od 1050 do 11— #.; jęczmień 
0*— do 0*— złr.; kukurudza od zlr. 0:— de 0— 
złr.; owies od złr. 0— do 0— Hr; 77 okowita 
pr. 10,000 liter procent od 85— do 3626 mir. — 
Buda-Peszt: pszenica 75 kilogr. (na jesień) od 
11:27 do 11°30 złr.; rzepak (wier.-wrze.) od 12:12 
do —'— sir. — Berlin; pszenica żółta 213—; 
żyto —— mir; spirytus loco 57:90; olej rsepako- 


;|skich. 


wy 53-— sły, — Szosecin: pszenica: —— —*— 
słr.; rzepik (jesien.) —*— złr. — Paryż: mąki 
159 kilogram. 65:75 słr.; olej rzepakowy 7550 
dr.; spirytus —— sir. — Wrocław: pszenica 
—— slr.; żyto słr.; owies —— złr,; spi- 
„tas —*— słr.; kukurudza —'— złr.: Kolonia 
pszeniea a złr, 


Koszta transportu za 100 kilo zboża wynoszą: 
+ Krakowa do Wiednia 1 złr. 8 cent, z Krakowa 
do Wrocławiń 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa do 
Krakowa 96 centów. 


Kraków dnia 4 lipca. — Przyjechali: 


HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM. A. Szcze- 
piński, W. Witte, A, Augustynowicz,gA. Domagal- 
ski J. Lenartowski, E. Wilczyńska z Warszawy. Š. 
Łęczycki z Częstochowy. J. Fruziński ze Sławkowa. 
K. Zwierzchowski z Czerniowiec. J. Boguski z Lu- 
belskiego. A. Czapczyński z Trzebisławie. Wel. Przy 
łuska z Radomia. S. Gułkowski z Jawornika. O. Dy- 
bowska z Bagienicy. K. Holubowicz z Tarnowa. K. 
Gruenberg z Wadowic. 


Ostatnie wiadomości. 


Z powodu rozsiewanych po mieście wieści, ja- 
koby hr. Artur Potocki nie przyjął wyborn do 
Rady miejskiej , donieść możemy, iż zawiadomił 
on prezydenta Dra Weigla, że wybór przyjmuje. 


Zaburzenia w Pradze trwają, ale już tylko 
w dziennikach wiedeńskich. W stolicy Czech przy- 
wrócony został spokój. Politik i inne dzienniki 
czele ogłaszają wezwanie w imię ojczyzny na 
do porządku. Wł. Rieger powrócił do Pragi. Zgro- 
madzenie posłów konstytucyjnych przyjęło rezo- 
lucyę zakończoną słowami: „zjednoczeni wybrańcy 
wierni w walce za prawa niemieckie i cześć nie- 


),|miecką.* Na zebraniu tem były długie mowy, 


z których odznaczała się gwałtownością mowa Dr. 
Schmeykala. Przywrócenie spokojn zdaje się być 


j|skutkiem energicznych środków przedsięwziętych 
4.|przez rząd. Uwięziono kilku studentów i kilkuna- 


stu robotników; gęste patrole wojskowe i policyj- 
ne krążą po mieście. ( znaczeniu politycznem 
ry wybryków pisze dziś nasz korespondent wie- 
eński. Do jego uwag dodać winniśmy, że nie- 
właściwem Ww chwilach takiego rozdrażnienia jest 
ciągłe zrucanie winy przez dzienniki czeskie na 
prowokatorów niemieckich, bo jest to dolewać oliwy 
do ognia. 


Sonn u. Montags Ztg pisze o zaburzeniach pra- 
„Wczoraj w sobotę dzięki przedsiębranym 
środkom przez wszystkie organa powołane do'utrzy- 
mania spokoju przywróconym został jaki taki porzą- 
dek; przcież zdarzają”się jeszcze obelgi ze strony 
pojedynczych s mało wartych indywidnów naro- 
dowości czeskiej wyrządzane Niemcom a nawet 
kobietom. Dzienniki czeskie usiłują działać nspa- 
kajhjąco na publiczność, ale sposób w jaki przed- 
stawiają położenie rzeczy, jest taki, że tutaj rów- 
nie jak w oczach wszystkich Niemców poczyta 
nym być musi ni jako p W chwili w któ- 
rej takt jest nakazanym i koniecznym, podobn 
błąd nie da się naprawić.* Dodajmy, że rę cze 
ki kie dają całej wiernokonstytucyjnej 
opozycyi broń do ręki i że organa opozycyjne u- 
mieją z niej korzystać. Między innemi rzucają one 
podejrzenie na Czechów iż celem rozruchów jest 
pozbycie się Niemców a zwłaszcza studentów nie- 
mieckich z Pragi! Jest to absurdum ale działać 


może na umysły. 


0 ie Austryi na sprawy wchodnie Po- 
riadok umieścił niedawno artykuł, na który 
dzienniki wiedeńskie, a między innemi N. fr. 
Presse, zwracają uwagę. Artykuł ten brzmi: 

„Rząd anstryacki nie bez powodzenia spełnia 
swą misyę cywilizacyjną na Wschodzie. W Wie- 
dnin zawiązuje się mocny węzeł łączności ekono- 
cznej i moralnej z narodowościami poza Bał- 
'kańskiego ; zamierza się przeprowa zić gęstą sieć 
kolei żelaznych w byłych granicach Turcyi, które 
stanowić a prz enie linij kolei żelaznych 
austryackich, w celu zapewnienia pierwszeństwa 
handlowym i przemysłowym interesom Austro- 
Węgier na Wschodzie. Małe niezawisłe państwa, 
jak Serbia, Czarnogóra, oddawna już są zmuszone 
obracać się w sferze wyłącznie austryackich wpły- 
wów. Międzynarodowe znaczenie niższego i śre- 
dniego Dunajn zaczyna być pochłanianem przez 
preponderencyę austryacką, chociaż europejska 
komisya Dunajska istnieje jeszcze nominalnie. 
W głównych punktach terytoryj tureckich zakła- 
dają się austryackie szkoły i instytucyć filantro- 
pijne przy gorliwym udziale duchowieństwa au- 
stryackiego. Słowem, ulubione marzenie znakomi- 
tego patryoty węgierskiego Kossutha o przyszłej 
anstro-dunajsko-bałkańskiej federacyi, wydaje się 
już wcale nie taką utopią niemożebną, jak myśleli 
o tem wszyscy nawet w samej Austryl. 

„Kossuth wprawdzie marzył o federacyi czysto- 
republikańskiej, z zupełnem usunięciem interesów 
dynastycznych. Ale przy znanej ostrożności, cier- 
pliwości i przezorności gabinetu wiedeńskiego, 
stopniowe opanowanie południowo-wschodnich kra- 
jów słowiańskich przez Austryę wydaje się nam 
zupełnie prawdopodobnem. Habsburgowie, którzy 
niegdyś stanowili główną podporę absolutyzmu 
w Europie, ostatniemi czasy występują jako obroń- 
cy prawa, zasady samorządu narodów i wolności 
społecznej. Ta okoliczność jest dziś rękojmią nie- 
tylko trwałości monarchii austryackiej , ale i dą- 
ženia ku niej sąsiednich państewek bałkańskich, 
co się już objawia przez wyrażny wpływ na nie 
Anstryi pod względem polityczno-cywilizacyjnym. 

„Dla naszej narodowej miłości własnej wcale 
nie jest przyjemną rzeczą widzieć postęp rozum- 
nych zdobyczy pokojowych Austryi na Wschodzie, 
gdzie tyle krwi przelał naród rosyjski dla abstrak- 
cyjnych, albo raczej nieokreślenie-politycznych ce- 
lów. Ale sama potęga materyalna i zewnętrzna 
nie może stanowić attrakcyi dla narodów ani otwo- 
rzyć ogniska łączności moralnej pokrewnych sobie 
plemion. Potrzebna jeszcze wyższość instytucyj, 
obyczajów, społecznego i umysłowego rozwoju...“ 


Czytamy w Æchu warszawskiem: „Warszawsko- 
wiedeńska droga żelazna podała do ministerstwa 
finansów następujące warunki w celu uzyskania 
koneesyi na budowę drogi iwanogr. - dąbrowskiej 
(o którą, jak wiadomo, starało się inne consorcium. 
Red. Czasu). Zarząd Towarzystwa drogi żelaznej 
warszawsko-wiedeńskiej -zgadza się na zupełne zla- 

bydgow 


nie rachunków swojej drogi z kolejami 


3 


ską i łódzką a także na wypłatę z własnych środ- 


ków rządowej gwarancyi dywidendy tych dróg, jak 
pady wę sksrbowi państwa gwarancyjnych 
sum wydanych W ubiegłych latach. ;Towarzystwo 
zgadza się także przyjąć na gwój rachunek część 


gwarancyi na drogę iwsa 


ogrodzką-dąbrowską.* 


Wiek w przewidzeniu zaprowadzenia samorządu 


miast w Królestw ) stę 
> Papaj atrybucyom i urządzona rad miej- 


skich. 


ie Polskic m poświęca wstę- 


| 


Telegramy biura koresn. 


Wiedeń 4 lipca. Wczoraj nie została spokoj- 
ność w Pradze naruszoną. Stwierdzają to także 


tutejsze dzienniki. 


Dzienniki czeskie upominają 


nagląco ludność czeską, aby się wstrzymywała od 


dalszych 


wybryków, które sprawie czeskiej mo- 


głyby tylko mocno zaszkodzić. Deputowani czesko- 


niemieccy 


odbyli w Pradze naradę, na której zaj- 


mowali się sprawą wybryków. Po odrzuceniu wnio- 
sku wysłania deputacyi do N. Pana, zgodzono się 
na uchwałę wydania odezwy do ludu czesko-nie- 


mieckiego. Odezwa ta ; 
czne przedstawienie wypadków praskich 
czyć się wezwaniem ludu niemieckiego, 
został wiernym myśłi narodowej 1 ufał w t 


słusznej 


Praga 4 lipca. 


ma obejmować pragmaty- 
i koń- 

aby po- 

ryumf 

sprawy. 

api! Ministerium oświaty wydało 


do Senatu akademickiego reskrypt, który potwier- 


dza wniosek senacki względem 


knięci 


wezwany jest 
gicznie starał się wykończyć rozpoczęte już 
dyscyplinarne i 
śledztwa. 
Paryż 4 lipca. 


zamach 


rychlejszego Zam- 
a uniwersytetu w tem półroćzu. Zarazem 


t aby jak najspieszniej i ener- 
ję wykończą d śledztwo 


doniósł bezzwłocznie o wyniku 


Wszystkie dzienniki potępiają 
na Garfielda. 


Rzym 3 lipca. Dla podpisania pożyczki skar- 
bowej, które nastąpi we wtorek albo we Środę, 


przybędą wieczór do Turynu 
z Paryże. 
Petersburg 4 lipca. Jlny 


Haring i Hambro 


konsul rosyjski 


w Zofii Hitrowo telegrafował do radzcy stanu 


Giersa, donosząc mu, że 


w Bułgaryi wykryto 


spisek na życie księcia Aleksandra. Prasie rosyj- 


skiej 
Gołosu, 


dzał przed kilkoma dniami Cesarz, znależli chlopi 
tego samego dnia ośm worków z 

Ateny 3 lipca. Rozpoczęło się oddanie 
odstąpionych. 


zakazano © tem pisać. 


Według doniesienia 
we wsi Chałuzy pod Strełną, którą zwie- 


prochem w rowie. 
ziem 


Turcy opuścili Puntę, którą Grecy 


zajęli. Naczelny wódz wojska greckiego otrzymał 


już polecenie zajęcia 
Korfu 
dry rosyjskiej: 


3 lipca. Oczekują tu przybycia eska- 


£elgrad 3 lipca. Książę inaugurował wczo- 
raj budowę kolei żelaznej na uroczystości i pierwszy 
rzucił łopatę ziemi. 

Konstantynopol 2 lipca. Zapewniają, że 
kara śmierci u wszystkich skazanych w procesie 
o zamordowanie Abdula Azisa zamienioną będzie 


na całe 


życie wygnania do Taif w Arabii. 


Tunis 2 lipca. Wraz z włoskim statkiem awi- 


zowym 
ny 


„Cariddi* odpłynął do Sfax okręt wojen- 


angielski; oba okręty otrzymały polecenie bro- 


nienia osób i własności współrodaków. 
Tunis 3 lipca. Monaster Kaiman spokojny ; 
ruch skoncentrowany w Sfax. Podjęto środki w ce- 


lu spiesznego 


i energicznego stłumienia ruchu. 


% ashington 3 lipca. Kiedy wczoraj oba- 
wiano się wewnętrznego przekrwienia m prezy- 
denta Gurfislda, zjawiska chorobliwe od wczora 


wieczora ciągle są korzystne. 
z przerwami, a nad ranem 
Leksrze zaniechali zamiara 


ża, gdyż operacya 


Prezydent sp: 

pierwszy raz posilił się. 
wydobycia kuli z krzy- 
ta nie jest bszwarankowo ko- 


nieczną dla wyleczenia rannego. 


Washington 3 lipea. 
dziś rano o 4ej po krótzim Śnie i b 


szym. 


przebywał przez noc W „b 


Sarficld obudził się 
rarah 


ona jego przybyła wczoraj. ały gabinet 
iałym domu“. Poseł sn- 


gielski wręczył sekretarzowi spraw zagranicznych 


Blaine depsszę lurda 


Granyäla, Margr. Lorne 


(aamiestnik Kanady, zięć królowe)) wyraził w te- 


legramie: do Blaine wyrazy 
patyi dla prezydenta i jego 


bardzo gorącej sym- 
rodziny. Sprawca ża- 


machu Guitesu poczyty wany jest przez wszystkich 
za awanturoika, niemającego żadnych zasud, który 


przejęty 


jest żądzą sławy aż do szaleństwa, ;ako 


malkonteut partyi republikańskiej, który skutkiem 
aiepowodzenia swoich rozmaitych zabiegów po- 
padł w zupełne szaleństwo i żywił żądzę osobi- 
siej zemsty przeciw naczela:kowi państwa. Lekarz 
Dr Bliss sprawdził, że kula wpadła między 10sm 


a llem 
rzowej , 


żetrem na prawej stronie kolumny pacie- 
przeszła przez najniższą część prawego ` 


płaca i wątroby a wreszcie utkwiła w przedowej 
części żywota. 

_ Washington 3 lipca. Biuletyn wydany 
dziś o 10ej rauv mów: Przydeut spał Bpokojcie 
i obudził się orzeżwiony. Polepszenie jego stanu 
daje najlepsze nadzieje. 

Washington 3 lipca. Biuletyn wydany 0 
12ej w południe oznajmia ciągłe polepszanie się 
stoppiuwe stanu chorego. 

« ashington 3 lipca wieczór. Binletyn wie- 
czerny brzmi: Stan Garfielda mniej pomyślny. 


Jest on 


niespokojny i narzeka na bóle w nodze. 


Powołuno dwóch lekarzy z Nowego Jorau i Fi- 


ladelfii do narady lekarskiej. F 
o 


Kursa. — Wiedeń 4 lipea, 2 godzina wę 
30 minat 


poł. Renta papierowa 77:30. — Renta js 


srebrna 78:15, — Renta złota 93:80.— 6,/” Renta í | 


złota węgierska 117:75. — Losy 


z roku 1860. 


13250. — Akcyje Banku Narodowego 887— — = 


Akcyje kredytowe 354*—. — 


Srebro 


dy 126:25. — Losy 
kolei Karola Ludwika 3827:—. — 
Lwowsko-Czerniowieckiej 183-25. — 
wog. półn.-wschodn. 165:—. 
Ob je indemn: gali 


151 —. — rj 4 
6% Listy zast. hipoteczne 
Ruble 12037 — 6% 


Londyn Hee | 
—; — Napoleony 9'26'/⁄a: — 

i 1864 goku 17:50, — Akcyje 

Akcyje kolei 


Eiai kole 
Ek : 152-50. | 


-— 


10380. — Marki 57:—. 
Lisy zasta. galic. Zakładu 


ko 


iem. ——* wa renta papierowa za 
tai Renta węgierska 91-10. EE F ; 


Usposobienie giełdy : 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 


OŻAB: + Wtórku 5 Lipca 1886 


MORSZ 


„Gazeta Krakowska“ Nasienie RZEPY PASTEWNEJ 


ściernianki (Stoppelriibensamen) £ litr po £ złr. 
w.a. poleca Skład nasion J. iulsiewicza 


wychodzić będzie od 150 | ochni: lewica 
{lipca r.b. dwa razy na ty=| | ETI PHIR: I 
'|dzień to jest co czwartek Czereśniejież bi owych za 1 air 


TORY do OKIEN 


płócienne i patyczkowe 
z kompłetnem urządzeniem — Oraz 


zaluzye 


Za duszę $. p. 
Juliana Grorczyńskiego 
właściciela dóbr ziemskich, syndyka Kla- 


sztorn Kal i Zebruyd. 00, B dy 80 e. włącznie z opakowaniem i opłatnie do każ- 
meaa bk Nowator Laoi MR s 13 ER e ) i i sdram, 7 niż ywo! a aara a" PERAG 
bożeństwo d. 7 t. m. o godzinie 10ej zrana, większej ilości, odstępujemy © d b [ m | k Prenumerata kwartalna wynosi: -9- w Werschetz (w acie). 
na które zaprasza Konwent 00. Bernardy- : r Z ro OW 0 romowo SO an OWE, m vr" 


Kutrzeba i Murczyński w Krakowie. 
(1639-10- 


sk w Krakowie 2 złr., z przesyłką Delikatne mało solone 


nów pobożnych. 


8 € e > Y Y 
5 eS TO A TERR oraz: borowinowo-żelàżiste. w pocztową 2 ar 40 4 aki) SWieże śledzie 
Potr zeb na jest Francuskie, A rozy ; krajowe | z. 36 feligów; iemczec m w beczułkach pocztowych opłatnie 

p à Zakład leży na podnóżu Karpat 1200 stóp nad poziom morza w okolicy która Š „ad Matjes Präsent najlep. 15 szt. złr. 145 
do domu na wieś na Pedołu austr. Wody do barwienia aż do granicy węgierskiej pokrytą jest lasami wysokopiennemi szpilkowemi i posiada w Królestwie Polskiem 2 ruble srb., ice AO IA ba W > > 
gospodyni Ulucznica, nog, największe tartaki parowe. ] we Francyi 6 franków. (1816-4-5) | śledzie tłuste wielkie 30: > 150 
a i A i M: „ane pięk. wielkie 33 „ s 445 
osoba poważna, czerstwego zdrowia, włosów sadow "dla a 2019, mil Ein 4i Abreni a WIA aap aaa weż Adminisiracya: Rulada z Aeae i= 8 n= m e 
czująca się na siłach zarządzania go- R 4 ć f dzibą c. k. władzy zarządu dóbr kameralnych Galicyi, oraz sławnych salin: W samym y R sua "M LEE 1-75 
spodarstwem domowem w całem tego | 9737, zuacniające 1 przy spieszające | zakładzie jest sań stacya kolei prend Pirih i telegraficzna, a przyjazd nie Fewna skrzym do pako- O 2 rono AN 5k r 875 
słowa znaczeniu, utrzymania Wwzoro- porost tychże, nieszkodliwie a skute-|może być więcej ułatwiony, gdyż kolej Arcyksięcia Albrechta łączy obie główne arte- „ilość ; ©. wania Kawior z Elby irie zb» » 2— 
wego porządku 1 zadosyćuczynienia cznie działające, do nabycia jedynie|rye kolejowe Galicyę przerzynające tj. kolej Karola Ludwika i Czerniowiecko - Jaską.|jest tanio do sprzedania u G. Nej-|Swieże ziemniakidob.mącz5 „  „ 150 


powinnościom pod każdym wzglę-| u WILHELMA FENZA 
dem. Ponieważ dom urządzony na w Krakowie. [1206-7-] 
niemiecki sposób, przeto pierwszeń-|Przesyłki zamiejscowe odwrotnie. 
stwo. miałaby Niemka.-— Oferty pod 
adresem: WPan S$zczawinski| DOM piątrowy 
s Trembowii. ak Świadectwa z murowanemi oficynami i pięknym ogro- 
w odpisie. (1810-1-3)]qem na Zawalu pod L. 45 w Tarnowie 
jest do sprzedania. 

Bliższej wiadomości udzieli Wny Dr. 

H. Brandt, adwokat w Mielcu. (1813-2-3) 
y 


Folwark w Ropie 


o 46 morgach urodzajnej gleby, mający 2 
oddzielne zabudowania gospodarcze, leżą- 


A . í £ Biorącym na raz więcej odpowiednia zniżka. 
Zakład urządzony został wedle wszelkich wskazówek naukowych podanych przez dlingera w Krakowie pod 1. 337 przy | „zy N s a 20 
znakomitości lekarskie w Galicyi, posiada wodę gorzką z solą glauberską w mj ulicy Floryańskiej. (1804-2-9) | 3 E, HH. Schultz w Prone 

elA- 


firma założona 1864 r. 

Bonifacego, szczawę sodową alkaliczną w zdroju Matki Boskiej, oraz Szczawy Ż 

ziste w zdrojach Alfreda i Franciszka, zawierające w jednym litrze wody 003 wę- SN . K „a 
| Pracownia Kamieniarska 


glanu żelazowego. Prócz tego posiada zakład cztery ‘zdroje solankowo bromowe;| 

z których najsilniejszy „Magdaleny* zasila zakład łaziebny, niemniej własną żęty: 
w Krakowie, róg ulicy św. Gertrudy i Sta- 
rowiślnej, wprost kościoła Dominikanów, 


czarnię i mleczarnię. i $ y 
W łazienkach urządzóńe zostały “prócż apte notation 'także borowinowe 
ardzo wiele Ż 
obok plantacyj 
zaopatrzona jest w 


z borowiny, której rozbiór chemiczny wykazał elaza i kwasu mrówcza- 
NAGROBKE 


nego, oprócz innych składników: pierwszorzędnych borowin zagranicznych, dalej przy- 
rządy natryskowe najrozmaitsze, oraz wszelkie inne do hydroterapettycznych kuracyj 
używane, niemniej łaźnia parowa solanką przesychna, oraz wziewalnia solankowo- 
bromowa i gliniowa. Także urządzono w roku bieżącym leczenie elektrycznością 
i zaopatrzono zakład we wszelkie przyrządy gimnastyki nowóczósnej. Nareszcie pos 
siada zakład kąpiele rzeczne i stawowe w miejscu, oraz za pomocą własnego omni- 
busu kursującego w zakładzie dowozi gości kąpielowych do o milę odległej górskiej 
dużej rzeki Stryj, lub */, mili odległej mniejszej, ale za to bystrzejszej górzystej rzeki 
Sukiel, gdzie postarano się o wszelkie wygody przy kąpielach. 


Pracownia i Skład bielizny 
róg ulicy św. Jana Nr. 30, 
przyjmuje wszelkiego rodzaju 
zamówienia na wyprawy, oraz 
hafty, wykonywując je najdo- 


ŻW: ` ścińcu cesarskim i i kolei A : A 
kładniej w oznaczonym czasie uiw, w iena p md Ponieważ zakład jest urządzony świeżo i to wedle wskazówek ludzi fachowych, z najtrwalszego piaskowca własnych łomów, mar- 
i po najumiarkowańszych Mlokolicy jest do sprzedania. — Zgłoszenia przeto posiada .wzorowe budynki murowane i drewniane na podmurowaniach z wyso- muru lub granitu wykończone, w różnych cenach, 


przyjmuje Joanna B. na miejscu. Poczta kiemi pokojami, urządzonemi w sposób zupełnie zagraniczny z pościelą i wszelką u 
w miejscu. (1778-2-3) [155 Teznaną wygodą 


ZATWARDZENTU 
zapobiega sią i leczy przez użycie Dł YE : ; 

7 r wygody gości i rozrywki służy muzyka -kąpielowa stała, śliczny park z 

. . ch . . e k A 

Pigutek rodinnych GAOWATNA. azerien, "Zetom om: ana nata jej trosze miejscowość, cały obwód 


cenach. (1837-1-8) 


W SZCZAWNICY 


jest dom z ogrodem do sprze- 
dania. — Bliższych objąśnież udziela 
właściciel na miejscu pod Nr, 70 
na Miodziusiu. (1809-1-3) 


zę ję się wy 
a 7 rawują rznięcia ani kolek i mogą się 
Potrzebny jest uczen wg ako środek orzeżwiający, oczyszczająca g n WONS 
rawujący przeczyszczenie. Metody kuracyi w Morszynie kwalifikują się w pierwszym rzędzie: wszelkie cierpie-| 
w wieku 13 do 14 lat, z ukończonąj AIeR,* polskim pie ów należy, aby inig na podstawie „zołzowej (scrophalosis) wa następstwa kiły, dalej wszystkie reumó- 


lol Catvsina owały 

włożonych w pudełeczka kartonowe i aby na każ- 

d znajdował się napis Cawvaim. 

w aptece Pa Dehant, rue Faub. St. 
(180 68-) 


począwszy od 30 złr. w. a. Przyjmują się zamó- 
wienia i wedle nadesianych rysunków; oraz 


d'hote i wedle karty, których dobroć i doskonałość przyrządzenia zy- śni dl NC posadzki różnobarwne marmurowe i ogniotrwałe mo- 
m czasie wszelkie uznanie. Restauracya posiada składy wina, [i 5.00 zaikowe, ktore po ułożeniu podobne są do kobierca. 


Ceny zniżone. = 


Zastępuje machiny parowa 


__ bez urządzenia kotłów i komina, Wolny od kon 
we bezpieczny, znacznie mniejsze KoA > m 


A04 Otto nowy motor 
Basa i e i „ z zupełnie cichym chodem (125-19) 
M © sile !+—20 koni. 
FABRYKA MOTOROW GAZOWYCH 
w Wiedniu, Laxcnburgerstrasse 53. 


"LANGEN « WOLE 


Najśwież. towary Sukienne i z wełny w Brodźch w sptece p. M. Kullaka i Fian: Bliższych wyjaśnień udziela zarząd zdrojowy w Morszynie, który zarazem o 4 $ŚhĘ 6 

owczej tudzież koszule męzkia zak, — w Czerniowosch w aptocó p. Golichow- | wczesne zamówienie mienskań Juprassa, Sezon kąpielowy rozpoczął się TES UNIUET E a 3 3 8 E 

wickość: wyrobu: skiego. dnia 15gofmaja. Twe . — (1678-3-3) j T - JP Ej 1 z 8 

Trwałe wykonanie, szybka dyskretna dostawa, i uR alekowidz l SE g E SA 

wielkie cc kn gd pp aetta sg ch. " rę: ę > S ka z M 

Tylk U o ztr. maty od każdych dzie- % U . ORM x z 
się z w pipaa na miesiąc po zadatku trzeciej | JĄ | | AWÓZIWYM oka; DEM Najświeższy wynalazek. £ 


1,000 zlotych austr. 


tej pami, 
którejby po użyciu mojej 


g Te nowowynalezione dalekówidze składają się z 2 optycznych soczewek, które na ja- 
iejkolwiek lasce mogą być przytwierdzone 1 mają znacznie lepszy skutek niż binokle, dlatego 
też ogólnie się podobają i szczególniej polecenia są godne na wycieczki w .góry i na wieś. 
(Z ”puzdórkiem do włóżenia w kieszeń 1 złr. 25 c., lepsze A złr. 35% c.. najlepsze z vok 
4-5) 


części. Próby, prospekta, cenniki posyła na pro- 
wincye (1886-1-30) 


Juliusz Graetz. 


dla nieszczęsnych ofiar samogwałtu (o- 


nanii) i t h dań jest słyn- 
Rer (1307-13 


w Wiedniu, IL, Praterstrasse Nr, 42. i ; Ą Ka zk Bzemi soczewkami 2 złr.”50'c: . | (1722 
zma abrm ma eolw- iog p yte yrki liczką pocztowa. Jedyni jé możną od firmy” 
KOWE DZIESFĄTKE! Dr. Rętan s Selbstbew. l. ol prz p om ię Roza "k LIN Gm r BAUMANN A. Wiedn int ód akofstrasse Nr s 


Kauczukęwe stemple z tekstem: * 
wartość dziesięć złr. 
wykonywa szybko i tanio (1834-1-2) 
R. Lorenz w Trzebicy na Morawie.! 
Na tuziny dla odsprzedających z wysoką growizyą. |. 
O EE A AN 


peara 

z bę aan, me Ae Cera nA zir. 
echaj kažliycjo omjta, Który cierpi wira: 

szne swiid; tego występku, „gdyż jego 


nie tak piegi, jak wątrobiane, brzemienne i z opa- ` 
ai Zi doła. akt; ny koloryt abadzący ero 1 słoik 
| „10 c s 


wada „ ||" Pobyt tylko krótki czas. 
r ZA DELE Wiosy na twarzy. JS EO = CZAS. 
na . z al- "y EEL K atag rv” * J r 
ae ||| ee a a e AE || SAO 0. M phont paa 
Sna Siebie „iwagę” CH nietylko wygubia on włosy, ale także przeszka dalsze- Ą Aa i i M @ n a Ź er a KI e e b er a 
omu|gorostowi; tembardziej, że za dobry skutek biorę waupełne poręczenie na sko N MAN AA y g y 
[zobowiązując się wrazie mieudamia zwrócić całą kwotę. (1744-1-2) i ni plit poil Zad ksjki 


Dr. H. Zersnnera ; inne garnies- W KRAKO na 
ANTIMERULION składzie w kzięż irn J.M. Himmęelblaua 
5 4 chemicznej fabryki ATE Sy ae 

Gustawa Schaliehn 

w WIEDNIU, X., Columbusgasse 24, 

jest jedynie pewnym uznanym środkiem 


19 Cenk małej fasztdózki © złr., wielkiej 10 złr. 


ROBERT FISCHER, doktót chemii 


1 Pogromicielka zwierząt 


SA A Ah w Wiedniu, I Johannesgasse 11. M ES | 
gr zybowi domowemu A EREA SATAS ESEE D EASES T | ia panna Otylia a c: ; 
mm AE T duigi i a Ebod W s soraw p i vpr Ą/ + produkować się będzie £ ćwiczeniami upokarza- 

ea dh > garekin ror wszelkich RA A r) | JJ e - aa E | L naa E% pa) +- nia zwierząt, które dotychczas przez żadną ko- 
OZON a et lopazy materyał odoso- |||móofu, nadtó w zołzach, lisż. | $ s w Wiedniu, Bur ig Nr. m bietę nie były wykonywane. j 
buiający, do 1od0wni, tudzież przeciw wyrzułach mid o '$ zep sA . Reebok TAOD W menażeryi między innemi znajdują się zwierzęta : Hipopotam, Nosorožec, Słoń, 
wilgoci goraon, siman a AEYN | = ostet bengtldite Tverr arestam, Babra, 1 Hor oł Maly AAE OA of 
WPW a t aA Skład główny w PARYŻU u p. Arthaud Mou.. 5 i galskie Lwy, Jaguar, 6 Lampartów, Zebra, 7 Hien, kolekcya Małp, Ż Struś 
łom h bro » E y Sre : UŚ ; i 
usiana farb wodnych wa facyaty i |] Hm aptekarza, 8, ulica Lotis le Grand, — w KRA- Zamówienia giełdo e i inne. Codziennie o godz. 4 i 7 popołud. przedstawienia Ermin zwierząt. — Me- 


KO w aptece p. Trancz /Foykonywam majrzetelniej za małem pokryciem, szczególniej polecam jako tanią łokacye 


przeciw niehezpieczeństwu ognia. San w Byla BR <w aa pona „e nażerya. otwarta od godz. 9 rano do 10 wiecz. — Cena miejsce: Tsze 70 c., Igie 40 C., 


wode ze eeaeee 1747. kapitału i spekulacyę 4, węgierską rentę złotą. ` zd: s s 24 s 
lal w uakowie t D.F (15) || sptoce p. Golichowskiego, — we LWOWIE .w a- B. FREUWD w Wiedniu, I, Wipplingerstrasso Nr. 47, zadac giełdy, TTlcie 20 c. — Dzieci do 10 lat na Tsze i Tygie miejsce w towarzystwie osób star- 
S L pE, m | piece p. Krzyżanowskiego. [1541-14-| yaj jztowne zapytania odpowiadam odwrotnię. (1728.5:30) szych płacą połowę. (1825-3-) 
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